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Paneuropa na warsztacie
Kraków, 22. lipca

(Th.) Można używać różnych kryteriów dla 
Podzielenia odpowiedzi rządów na propa-.ycję 
Paneuropejską p. Brianda. Można, np., podzielić 
’łe na szczere i nieszczere, na mądre i mniej 
Niądrę, na przyjazne i mniej przyjazne —  no, 
J według całego szeregu innych kryterjów, któ- 
ifeby ktoś wymyślić potrafił. Ale nie można 
lnszeregować i ustawiać tych odpowiedzi we­
dług najprostszego kryterium jakie się w takich 
sprawach nasuwa —  na „tak“ i „nie“, na pozy­
tywne i negatywne. O ile się bowiem już potna 
*0 treść tych dwudziestu sześciu, czy siedmiu 
odpowiedzi, jakich oczekiwano, to można stwier 
dzić, że pozytywnych wśród nich niema.

Zapewne —  są odpowiedzi entuzjastyczne, li 
tyczne, o napięciu niemal że proroczem, wizjo 
•herskiem, ale te właśnie są chyba najbardziej

negatywne. Te nie mówią zwykłym ludzkim 
Stosem, one formalnie krzyczą: nic! Nie chce* 
toy żadnej Paneuropy! Daj nam. święty spo­
kój, Daliśmy ci najdalej idąca satysfakcję. Na­
daliśm y Cię zbawca ludzkości, prorokiem, 
diaslunem świetlanej przyszłości. Jesteśmy 
fotowi wymyślić jeszcze więcej i jeszcze bar 
.*felej soczystych komplimentów. Zwołamy na­
szych najlepszych poetów i nakażemy im ukła­
dać najbardziej natchnione hymny na cześć sa- 
•boj myśli i jej świętego apostoła. Wszystko 
Robimy, co w naszej mocyj by okazać Francji 
i* iej ministrowi azsść, podziw, uległość, — po- 
iSłu&zeiistwo. Ale Paneuropy nie chcemy. Więc: 
f*anie Briand, nie zawracaj Pan gitary! Staraj 
się Pan wydostać z tej letniej kąpieli, w którą 
;ias Pan zanurzył. Niech będą konferencje w 
Genewie, wybierze się parę komisyj dla prze­
prowadzenia różnych studjów aż do samych 
Zawilszych, — ale przestańmy o całej sprawie
mówić.

Powiedzmy sobie śmiało prawdę: taki. a nie 
Niny jest główny tenor prawie wszyskich odpo­
wiedzi. Może na wysokiej północy naszego 
kontynentu, w Norwegji lub Szwecji, nie odże- 
knywują się tak bardzo od tej pięknej idei. Cóż 
bo wtem zasrkodzi taka wypasła Paneuropa 
,d Iwonowi Kreugerowi. który sobie już sam 
^tobił takie kieszonkowe wydanie Paneuropy— 
2apałczanej?... Albo taki pan Ericson: Ależ ow 
S’ em —  on pewnie sobie życzy Paneuropy —  
betonowej. Takich przedsiębiorców na miarę 
»Pan“ może się znaleźć na świecie nawet wię- 
^ j. Ale poea nimi nikt jej poważnie i realnie 
ctoieć nie może.

Jest tylko pożałowania godne, że przy tej 
sPosobności rozlewano tyle entuzjazmu — fał­
szywego. Może najbardziej zagalopowała się 

*  liryźmie Polska, której minister spraw zagra 
bieżnych niestety za świetnie włada językiem 
‘ toncuskim. O Bismarcku opowiadają, że zaw  
^  preferował dyplomatów, którzy trochę mir 

się natężyć z językiem francuskim. Tacy 
y^om acż, mawiał, mają ceas trochę więcej 
?T51eć, nim słowo wystrzelą. Obfitość słownie 

francuskiego czyniła z noty naszego urzę- 
y 1 spraw zagrankzmych taki górnolotny poe- 
d h  Jakbyśmy żyli w samym rozkwicie roman 
^ouiu. Chybia iut  steootypistiuu której tm

wylew dyktównno, musiała się uśmiechać a na 
Ouai d‘Orsay musieli być, jeżeli nie z;-.,, iewa- 
ui, to przynajmniej zażenowani. Potok słów 
uznania i podziwu zbyt jaskrawo kłóci się ze 
zastrzeżeniami, jakby tylko najlżejszym szep- 
’em wypowiedzianemi, a jednak bardzo wyraź*, 
ny sprzeciw zawierającemu Jeżeli bedą czytać 
w Paryżu razem notę włoską i polską, to z pe­
wnością powiedzą: Wolimy gruby akcent wło­
ski, niż ledwie dosłyszalny przydech polski. W  
treści istotnej przecież obie noty są mocno 
negatywne.

A niema się co dziwić. Nie mogło być m-> 
cpej. Europa znajduje się narazie w stanie tak 
chwiejnej równowagi, że ledwie jakieś porusze­
nie odrazu ją z tej równowagi wyrzuca. I wte­
dy każdy zaczyna się chwiać i schylać na swo­
ją stronę, na stronę swojej jakiejś niedomogi. 
Jedna grupa państw od raku zacznie się doma­
gać, by jej skonstruowano taką pancerną kasę 
na przechowanie traktatów istniejących, ażeby 
się do nich żaden włamywacz dostać nie mógł. 
Druga grupa państw natomiast będzie żądać, 
ażeby jej spreparowano taki cudowny klucz, 
klóry potrafi wszystkie zamki otworzyć, by 
właśnie czemprędzej dostać się do owych prze 
chowanych i strzeżonych traktatów.

W takim stanie rzeczy, w takich niesprzyja­
jących warunkach nie wolno wiprost przystą­
pić do akcj gruntownej przebudowy. Każde ta 
kię przebudowanie może spowodować zawale 
nie się samej budo-wy lub przynajmniej ruszfo 
wania, które się ledwie trzyma. Narazie nie po 
zostaje budowniczym Europy nic innego jak 
właśnie podtrzymywanie i wzmocnienie ohoć* 
by samego rusztowania, aż z czasem sama bu 
dowa skrzepnie i stanie się tak mocna, że bę 
dzie mogła znieść przebudowę.

Na język naszej europejskiej rzeczywistości 
przetłomaczone, znaczy to: Trzeba wytężyć 
wszystkie siły, całą inteligencję i wszystką e- 
nergję moralną, ażeby wzmocnić jedyną, jnsty 
tucję, mogąca zapewnić pokój w Europie —  Ii 
gę Narodów. Kto obok niej lub nad nią two 
rzy instytucję międzynarodową o podobnych 
celach, ten podkopuje f osłabia ja, a swojemu

nowotworowi" ani siły, ani powag! nadać &'•
zdoła.

Taki, lub do tego podobny tok myśli miała, 
iak się zdaje, nota angielska. Nic dziwnego: An 
glja sobie może pozwolić na zbytek szczero­
ści. Ani nowej żelaznej kasy ni© potrzebuj©, 
ani nowego klucza do starej kasy. Ona jest sfc 
ma w sob e sika, — ona może mówić prawdę  ̂
I powiedziała.

Tak —  ale ludy Eraropy, o których los idzjfr 
w tych wszystkich krotochwilnych zabawach 1 
stylistycznych ćwiczeniach zagrodowych dzplc 
matów, muszą także wypowiedzieć swojr pat 
wdę a tą chyba będzie i być musi oto ten postu 
lat:

Nie chcemy nowych eksperymentów, iak dht 
go jeszcze me są zupełnie wykonane i nozbudat 
wane te które sę  już dawniej rozpoczęła, fbe* 
chcemy nowych kracyj międzynarodowych* 
jak długo ta, która istnieje i działa, nie ośącpę 
la samego szczytu, pełnego maz-aman swo&ck 
możliwości.

A może judy Europy jeszcze to powiedzą
Nie uznajemy Europy jako osobliwie święte? 

ziemi, którą specjalnie ogradzać fcrzehc. Jeffi 
rozszerzać granice to jaz do samych krańców] 
całej ludzkości. Nie chcemy potwornych blo­
ków, któro z czasem staną przeciw sobie. C *4 
łość i Jedność mogą istnieć albo w  pewnych? 
ciasnych granicach narodów i państw, aSx* 
wszelkie ramy rozsadzą i wtedy opasają 
kulę ziemską Europa jest albo za szeroka, aMof 
za ciasna

Nie — Paneuropa be jest wcale ideałem. rJt 
realizmem ona z pewnością ni© jest, i ciutba s l  
gdy nie będzie. Europa jest tylko sztucaMM
pojęciem geograficznem. W  ozasie, kiedy atm 
oceany wód i jeszcze większe oceany powiehOM 
noszą na swoich grzbietach dziesiątki ty ity jr 
kilometrów, —  znikają granice tak -gwwycfl 
„części4* ziemi, a wylana się jako jedyne poje! 
cie i ujęcie -— planeta ziemska, a jaho p n  teł 
planety —  cały ród ludzki.

Doprawdy: prędzej zniknie doktryna Mon 
roego Ameryki, zanim się zrodzi Brianda do­
ktryna Europy... /

ftewcCucylne wrzenie w Kairze
K ai r. 21. 7. PAT. Jakkolwiek przywódcy 

stronnictwa Waid postanowili ni© urzeczywi 
stulać w dniu dzisiejszym groźby odbycia ze 
brania parlamentu mimo opozycji rządu, uja­
wnia s£ę od rana wyraźne zaniepokojenie 
wśród kok>nij cudzoziemskich. Wiele sklepów 
zarówno europejskich, lak i tubylczych zamknie 
to. Władze podjęły liczne zarządzenia ochron­
ne. Większość mieszkańców nie opuszcza do 
mów. M/asto przypomina wygląd z roku 1919, 
odróżniając się Jedynie tom, że w dniu dzisiej­
szym niema zupełnie w mieście wojsk ang’el 
sldch. Główne arterje komunikacyjne strzeżone 
są przez policję. W  sąsiedztwie gmachu parła 
mentu, czuwają żołnierze w stalowych hełmach I 
na głowią,

Na Elzahar Srfuarc przyszło do manifestacji  
w czasie której demonstranci zniszczyli kfltai 
słupów ogrodzenia i wyrwali z korzeniami W - 
ka drzew. Policja rozprószyła manifestantów. 
Druga manifestacja miała miejsce w pobBfn 
rezydencji angielskiej, gdzie policja obrzucona 
kamieniami dała strzały w powietrze, rozpm 
szając tłum. Inne grupy policji nie dopuściły 
do ooagromoadzenia większej ilości kamieni 
w pobliżu siedziby stronnictw; Wałd. W re­
szcie w pobliżu gmachu ministerstwa spraw 
wewnętrznych przyszło do starcia z grupą miń 
Ć7.;eży, pr/.vczem policja zmuszona była do ir 
?.yc’a broni, raniąc w nogę Jednego z  
ków demonstracji.
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F fantastyczne poglcskl o zmianach w rządzie
N&rsz. Ka& fcćiki U c z i e  w. R a ćo m iu , a.e tu t ^ ygjcsi

przemówienia
(Telefonem od naszego korespondenta7 ]

W a r s z a w a  21. 7. Sin. Prasa opozycyjna 
podaje dziś dalsze szczegóły o rzekomych zmia 
nach w rządzie. Według tych pogłosek nowym 
premjerem zostałby p Ponikowski, a ministrem 
spraw wojskowych generał Rydz-Smigły Wia 
domości te są nieprawdziwe. Prawdą jest nato­
miast, że na wczorajszym zjeździe prezesów 
związków legionistów stwierdzonoi, że marsz. 
Piłsudski przybędzie do Radomia, lecz nie w y­
głosi żadnego przemówienia. Jedynie tylko w

najściślejszym gronie marszałek poinformuje 
swoich zaufanych politycznych o swoich dal­
szych planach na przyszłość. W tem też gronie 
marszałek wypowie swój program oraz nakrt 
śli program działania rządu na okres jesienny. 
W  każdym razie zapewniają, na podstawie wra 
żenią z wczorajszego przemówienia premiera, 
że do października nie należy się spodziewać 
żadnych ważnych posunięć politycznych.

Rozzuchwalone chuligaństwo rumunskis
zwraca teraz kroi przeciwko — rządowi

Zonach na wiceministra spraw wewnętrznych
W letdy fL 21. 7. ŻAT. Z Bukaresztu donoszą: 

Dziś w gmachu rumuńskiego ministerstwa 
spraw zagranicznych dokonano zamachu na 
osobę wiceministra spraw wewnętrznych Ange

lessu Sprawca strzelił do wiceministra z re­
wolweru. P. Angelescu j^st ciężko ranny. Spra 
w ca zamachu jest prawdopodobnie fanatycz­
nym antysemita.

Ul Kairze doszło de Krwawych starć
K a ir . 21. 7. PAT. Doszło tu do starć w cza 

■B których 87 osób z pośród ludności odniosło 
i sny. Straty wśród policjantów nie są jeszcze 
rum**. Wielki fum zabarykadował jedną z ulic 
praerią] przewody gazowe i zapalił ulatniający 
Ant gaz. PoEcJł udało się opanować sytuację.

B - g g B B B g g

Aresztowano 323 osoby.
t • k

K a i r. 21 7. PAT. Członkowie parlamentu 
zwrócili się do króla z petycją, w której doma 
gają się zwołania sesji nadzwyczajnej parlamen 
tu na 26 fcm.

Znowu k r w a w e  starcia w  Indiach
B-ontbaj. 21. 7. PAT- W  Juibbułpore usiło 

weao zatrzymać transport sipirytualji, pizy- 
uocut doszło do starcia między policią a mani 
iestantaatn:. PoKcja została zarzucona kamienia

mi, wobec czego użyła broni palnej W  w'yniku 
zajścia 60 manifestantów oraz 12 członków po 
licji odniosło rany.

Regularna bitwa «njsK ehiiKleh
z bandytami

H on  g K o n g. 21. 7- PAT. Wojska nacjonali 
Styczne Kartonu wspierane przez kanonierki 
stoczyły catodizenną walkę z wielką bandą do 
bsrzc uzbrojonych barfdytów, którzy okopała 
się w odległości 40 mil na południe od Kanto

nu. Bandyci zostali popici 1 zostawiając około 
100 zabity en i wielu r,innych zbiegli Oswobo 
dzono wielu jeńców porwanych przez bandy 
tów.

Nowy generalny konsul U.S.A. 
w Warszawie

•Iowy J o r k  21. 7. PAT. Klar Hugges, kon- 
*ul Stanów Zjednoczonych w Kolonji został mla 
noY/any konsulem generalnym w Warszawie.

Polska na druglem miejscu tur­
nieju szachowego w Hamburgu

H a m b u r g .  21. 7- PAT. Stan międzjłnarodo 
wego tur eju szachowego po ó tej rundzie 
przeastawa się następująco: Molandja 25 pua 
któw, Polska 24 i pół. Niemcy .»  i pół, Anglja 
22 . pół, Austrja 22, Stany Zjednoczone 22, 
Czechosłowacja 21*i pół. Szwecja 21 i Węgry 
19 i pół punktów przy jednej niedokończonej.

Tragiczns wysieezfóa poznafcKieh |fi- 
denfdiu łodzią żsgkDuą na Ounaju

B u d a p e s z t .  21. 7. PAT Niedaleko F.sztcr 
gom prcewróciał się z powodu gwałtownej bu 
rzy łódź żaglowa, w której dwai studenci z 
Poznar.ia Marian illek Leon Schuliffl nsiłowa 
li przepłynąć Dunajem z Wiednia do Budape­
sztu. Uleg ,'tonął, Schuberta zdołano urato 
wać*

Olbrzymi pożar zapasów zbóż 
w Buenos Aires

B u e n o s  A i r e s  21. 7. PAT, W  składach 
portowych, gdzie znajdują się zamagazynowa 
ne zapasy zbóż wybuchł pożar. Straty wynoszą 
około 1,000,000 piastrów.

Straszliwe upały w Ameryce
N o w y  J o r k  21. 7. PAT. Według ootychcza 

sowych danych z powodu nowej fali upałów, 
jaka nawiedziła Stany Zjednoczone zr\irlo 40 
osób. Temperatura w dniu 19. lipca była naj 
wyższa, jaka zanotowano od 54 lat.

Wielkie nadużycia w tureckiej 
admin. długów państwowych
W i e d e ń  21. 7. PAT. Według doniesień 

dzienników ze Stambułu, odkryto w tureckiej 
administracji długów państwowych sprzeniewie 
rżenia, spowodowane puszczaniem w obieg 
przez urzędników admniistracji banknotów wy 
coiauych już z  obiegu. Państwo poniosło milio­
nowe straty.

U kobiet w ciąż) i młodych matok st^oiiunó
ralnej wody gorzkiej Franciszka Jómfa w-macnia 
widłowość funkcji żołądka ; kiszek. Żądać w aptekac*

i^— 1

Podział mandatów z listy 
państwowej

(Telefonem od naszego korespondenta*

W a r s z a w a  21. 7. (Sin) Dziś odbyło 
posiedzenie głównej państwowej komisji WJT.

; borczej, na którem przyznano mandaty według 
obliczenia podanego już przez nas.

r t Ą  1

Min. Składkowski i ambasado? 
Filipowicz u premjera

(Telefonem od naszego korespondenta)

W a r s z a w a  21. 7. Sin. Premjer SiaW^j 
przyjął dziś ministra Składkowskiego, oraz 
basadora polskiego w Stanach Zjednuw^onyO* 
p. Filipowicza.

Min. Kwiatkowski w Kopenhadze
K o p e n h a g a  21. 7. PAT. Wczoraj raU® 

pnzybyi tu minister przemysłu i handlu KwiaF 
kowski wraz z dyrektorem departamentu Np' 
sowiczem, witany na dworcu przez ministf® 
handlu Hangego oraz przedstawicieli minister', 
stwa spraw zagranicznych, poselstwa polskiej 
w Kopenhadze i prasy. W  ciągu dnia delegacją 
polska zwiedziła miasto i okolice oraz uczestfl*, 
czyła w śniadaniu, wydanem przez delegaci* 
duńskiego towarzystwa budowy w Gdyni. Wie' 
czorem odbył się obiad, wydany przez posl* 
Michałowskiego i jego małżonkę. W  dniu dzl' 
siejszym minister Kwiatkowski będzie przyje1̂  
na audjencji przez króla, następnie będzie zW|e 
dzał port, wreszcie będzie obecny na bankiec^ 
wydanym przćz premjera Stauninge. WieczO” 
rem mimster Kwiatkowski opuści Kopenlid29

Zydzf jerozolimscy chcą mieć 
własny samorząd

J e r o z o l i m a .  21. 7. Ź AT- Na zebraniu prz«d 
stawicieli w szystkich dzicln c w Jerozoiun:e 

; uchwalono podjąć koireczne kroki, celem utW* 
rżenia w Jerozolimie odrębnego samorządu ży 
dowskiego na wzór Teł Awiwu, gdzie sam*' 
rząd iest ne zależny od rady miejskiej Jaffl'- 
mimo że ” e’ Awiw i Jaffa tworzą jednostkę ad 
ministracypią. Na zebraniu tem zawiązało si® 
towarzystwo pod nazwą „Hatoszaw*, które nń* 
na celu obronę interesów żydowskich w Jer* 
zolimie zwłaszcza wobec opuszczenia prze* 
członków żydowsk eh samorządu w Jerozc 
mie Jak wodomo, reprezentanci żydowscy wY 
stąpili z samorządu na znak protestu przeciw k* 
udziałowi burmistrza Jerozolimy w delegaci1 
arabskiej do Londynu.

„Jan Chrzciciel" w JerozoHnifc
J e r o z o l i m a  (ŻAT) W  tych dniach ukaZ^ 

się na ulicach Jerozolimy, w pobliżu Bramy T* 
mascenskiej i Bramy Jaffskiej, osobnik, któf7 

( zgromadził dokoła siebie tłum gapiów, podaja®: 
; się jako nowy— Jan Chrzciciel i zapowiadają®
: bliskie zstąpienie Mesjasza. „Jan Chrzciciel 

wygłaszał przytem płomienne „proroctwa" 
stylu biblijnym, karcąc* grzeszników i perorti' 
jąc o ciężkich dniach, przeżywanych prZ®̂ ; 
ludzkość. Są to, powiada „Jan Chrzciciel'1. M®

• ki Mesjaszowe, gdyż niebawem zjawi się Ma* 
Boży. który przyniesie światu zbawienie. P<$ 

j cja kilkakrotnie rozpędziła tłum ciekawski® ’̂ 
zabraniając „prorokowi" dalszych wystąpiel 
publicznych. Nowym Janem Chrzcicielem ok3 
zał się niejaki Kilpin. W  „wywiadzie" z report®- 
rem pewnego pisma palestyńskiego dziwak 
świadczył, iż będzie się uczył hebiajskiego, af" 
zapowiadać Żydom bliskie zstąpienie Mesjasz*

i W  i e d e ń 21. 7. PAT. Sławny ginekol® !̂ 
profesor uniwersytetu Henryk Pełm zmarł

1 daitttnj Pfłglę,
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Zielony Hertel pod egido Polski?
Dawno już ćhyba lerje letnie nie obfitowały 

® tyle tak doniosłych, nieraz wręcz draniatycz- , 
®Vch 'wydarzeń politycznych i polityczno^go* , 
^hodarcziych: trudności rządu A^acDonalda, ale 

!$*. kulisami dziś już ukryć nie dające się po 
*ażne troski brytyjskiego imperjum, trudności 
tfid)inetu Tardieu‘a i pogłoski o próbach „kryp- 
'dyktatury*1 także i we Francji, rozwiązanie 
'Partamentu w Niemczech, nad tem zaś wszyst- 

białe skrzydła mimo wsc.ystko nieuowa 
lwiego jeszcze i niedojrzałego paneropejskie- 

projektu i całkiem dla nas czarne skrzydła 
Amerykańskiego egoizmu.

Wszystko to zatem wypadki i przejawy nie- 
h -rdzo miłe, owszem ujemne, zwłaszcza, że roz 
^“ywąją się na przeważnie współnem tle gospo 
■Niczego i wewnętnzno-politycznego przesile- 
■̂ ó. Ale że tak właśnie niewesołe, przeto kry 
Ja może w sobie jednak ziarno zdrowego odra 

każącego przecież wkoiicu szukać konsolr 
^cji i środków ozdrowienia po anomalji rozro 
Atu dzisiejszego, zaślepionego szowinizmu także 
^  dziedzinie gospodarczej, dzisiejszego odgra 
Uczenia się drirtami kolczastemi powojennego 
“iedowierzania wizajemnego i nieustabilizowa­
na stosunków.

-Na I.nji tych właśnie ostatnio ujawniających 
^ę odruchów leży i zapowiedź kroków mają- 

na zwołanej do rumuńskiego uzdrowiska 
Sioaja konferencji przygotować podstawy przy 
*®łego agrarnego bloku bałkańskiego, o które- 
*0 celach wspominaliśmy pobieżnie już onegdaj 
V rubryce „Na horyzoncie polityaanym" One- 
MĄj już. też donieśliśmy w telegramach, że do 
Duństw Małej Ententy, a nadto Węgier, Bulga: 
rJ’< oraz do pańsw nadbałtyekich zwróciła się 
płatnio P o l s k a  z inicjatywą wspólnego fron 
® agrarnego tych państw. Odpowiednie kroki 
^Czynili też przedstawiciele dyplomatyczni 
polski w stolicach państw, które miałyby wejść 
^  skład przyszłego bloku. Byłby to kartel 
af-arny wspomnianych państw, który miałby 
2a Zadanie sprowadzić, czy ponowić równowa- 
^  między państwami przemysłowemi a rolni- 
Czemi. Nowa to ententa miałaby charakter sa­
moobrony przeciw niekorzystnym cłom państw 
Przemysłowych i przeciw konkurencji pozaeuro 
Pilskich produktów rolnych a to drogą dum- 
Pinffu, czy też odpowiedniego kupieckiego kie- 
rowania wymianą agramo-przemysłową.

Jak z dotychczasowych hiformacyj o inlcja* 
Ywie Polski wynika, wyobraża sobie rząd nasz 

dalszy bieg sprawy w ten sposób, że zaintereso 
kraje zwołałyby wspólną konferencję mi 

jstrów i ekspertów rolnictwa, poczem do ży­
ją powołanoby wspólne biuro związanych w 
.ok państw rolniczych. Biuro takie podporząd-

kowanoby Lidze Narodów, by zawarowsG sobie 
tą drogą stały, interesami państw rolniczych 
pudyktnwony wpływ na bieg międzynarodo 
wych obrad i postuncwień gospodarczych. Na 
najbliższą metę idzie tu zapewne o mającą w 
lutym, czy w inaicu 1931 rozpocząć w Genewie 
obrady konferencję celną. Oczywiście, że takie 
agrarno gospodarcze zespolenie nie pozostałoby 
bez wpływu i na współżycie polityczne zainte­
resowanych państw.

[ oto tu zaczynają wyłaniać się trudności. Bo 
w skołatanej naszej Europie momenty nie tylko 
już natury „politycznej**, ale niekiedy wręcz —  
prestiżowej odgrywają taką rolę, że paraliżują 
często współpracę poprostu — gospodarczą. 
Nawet zresztą w łonie europejskich „przymie 
rzy‘‘ nie było dotąd jakoś przeważnie miejsca 
na ehonomiczną kooperacją: to było też np. po­
wodem niepowodzenia i anemji t. zw. Małej 
Ententy, która też na wypadek dojścia do skut 
ku nowego bloku — musiałyby ulec faktycznej, 
czy nawet formalnej likwidacji A czy nowy 
„karte!“ będzie mógł pracować sprawniej, sprę­
żyściej i czy istotnie pnzedewszystkiem w za 
kresie g o s p o d a r c z y m ?  Cóż da się o tem 
już dzić powiedzieć, kiedy dopiero wyłania i 
kształtuje się myśl bloku. Chyba to tylko, że 
w każdym razie piętrzą się przeciw nowemu 
tworowi, jak zwykle w takich razach, liczne ra­
fy i zapory. Przedewszystkiem więc kwestja 
ambicji, dalej sprawa faktycznej wspólnoty go- 
spodarczo-politycznej wspomnianych państw.

Gdyby jednak istotnie to porozumienie agrar 
ne doszło do skutku —  czy zdoła się ono wy 
wiązać z postawionych sobie zadań i czy ogra­
niczy się do celów gospodarczych przedewseys^ 
kiem? A dalej: jak do nowego tworu ustosun­
kują się takie państwa, jak Francja i Włochy, 
patronujące lub chcące patronować niektórym 
z wchodzących w grę państw, co powie Anglja 
i co w odpowiedzi na to wymyślą — sowiety? 
Bo tak to dotąd bywało, że unje, pomyślane 
jako go-spodarcze, końazyły się na jakichś „re 
gjonalnych4- paktach, względnie wywoływały 
tem silniejszą reakcję po stronie przeciwnej. 
Czy jednak następuje, czy choćby tylko gotuje 
się — punkt zwrotny? Po tem wszystkiem, co 
ostatnio w Europie przeżywaliśmy i przeżywa­
my, ludzie stają się coraz bardziej sceptyczni: 
tein milsze i bardziej pożądane byłoby „rozcza- 
rcwanie“. W  każdym razie —  bieg konferencji 
w Sinaja i dalsze losy inicjatywy polskiej w 
kierunku utworzenia kartelu państw agrarnych 
śledzić musimy ze szczerem zainteresowa­
niem i niemniej ze szczeremi życzeniami: w 
imię dobia własnego i całej coraz dotkliwszemu 
wstrząsami niepokojonej Europy. (T e)

Dymisja Czkzerina
Litwinow mianowany komisarzem spraw zagranicznych

M o s k w a .  21. 7. PAT Radio. Rozporządzę
nem prezydium Centrolnego Komitetu Wyko 

czego ZSRR dotychczasowy komisarz lu 
7°w y spraw zagr. Cziczerin został zwolniony 
^Najmowanego stanowiska.

Komisarzem ludowym dla spraw zagranicz 
nych mianowany został Litwinow, który od 
dłuższego czasu w zastępstwie chorego Czicze 
rina pełnił obowiązki komisarza ludowego.

Szczegóły zamachu na mmm, AngelEscu
W  uzupełń eniu podanej już poprzednio 

depeszy ŻAT o zamachu na rumuńskiego 
wicem rastra sipraw wewnętrznych, r.ad 
chodzą obecnie następujące suczegóły: 

. B u k a r e s z t .  21. 7. PAT Radio. Dziś, o go 
~*inie \ popoł. zgłosiło się w ministerstwe 
rPra'W wewnętrznych 4 studentów Rumunów 
"Acedońskieh o uzyskanie audiencji u podsekre

stanu Angelescu pod pretekstem chęci

złożenia mu memoriału. Po wejściu do gabine 
tu m.nistra i wręczeniu mu memoriału, gdy p. 
Angeeiscu zaznajamiał się z jego treścią, jeden 
z przybyłych, niejaki Beza, oddał do wieemini 
stra 5 strzałów, raniąc go ciężko.

Pomimo upływu krwi ranny wszczął alarm i 
rzucił się w kierunku uciekających napastni 
ków, których aresztowano.

Rannemu nie grozi żadne niebezpieczeństwo.
— — Iłj g W — MMĄ

Seinfełd p rzed  nartam  
apelacyjnym

W a r s z a w a  2i. I. .-odsłuchc te«c
fonicznego na lśnił Zamek—Sonła. która w są
dzie okręgowym zakoómyls v«e wyrokom :nva
uiającytn dla bohatera aiery Jarw Sc«n‘rldjf W
niedługim czasie będzie ra/no’ ryw^nn notic-w
nie w sądzie apelacyjnym. Wyzua...;cuvc .«r:nl
nu nastąpi za kilka dni.

 o----

Pobst prosi o zezwolenie 
powrotu do Hustrjc

W  ed*eń. 21. 7. PAT. Wydalony z Austrji 
przywódca Heimwehry mjr- Pabst wniósł o be 
cnie do władz austriackich prośbę o udzielenie 

krótkererminowego pozwolenia na pobyt 
.ustrji, dla załatwienia spraw osobistych, 
yzja władz austriackich w tym ker miku

.i zapaść dopiero w jesieni.
—  -o------

Zakończenie turnieju 
w Semmeringu

Se m me r i n g. 21 7. PAT. W  półfinale mi* 
dzynarodowego turnieju tennisowego na Senr 
mer ngu Jędrzejowska spotkała się z czołową 
tennisistką świata Ryan (St. Zj-). Amerykanka 
z-wyciężyła 6:1, 6:3, przyczem w drugim secie 
Jędrzejowska miała kiilka bardzo ładnych mo 
mentów M:.;s Ryan górowała nad Jędrzejowską 
śmiała i opanowaną grą przy siatce. Zdobycie 
czterech genów w grze z w cemistrzymą 
Wimbledoau, uważać może Jędrzejowska za 
duży sukces.

S e m m e r i n g  21. 7. PAT. Ostatni dzień nńę 
dzynarodowych zawodów tenmisowych zakoń­
czył s ę następującemi wynikami. Gra pojedyn 
cza panów: Mcuzel (Praga)—Timmer (Holan 

j dja) 6:1, 6.3, 6:2- Manzel otrzymał nagrodę ho 
norową ministerstwa handlu i komunikacji.

| Gra pań: Ryan (Ameryka) Schoitnburgkh (Niem 
1 cy) 6:2, 6 -0. Gra podwójna panów: Bell (Arno 
I ryka), Artcns (Austrja) — Menzel-Rjohrer (Cz.)- 
| 3:6, 6:3, " -7, 6:3, 6:4. Gra mięszana: Ryair 
i Hughes (Ameryka), Neppach (Niemcy), Bell 

Ameryka 6.2. 6:4. Turniej ten był jednym z naj 
bardziej interesujących w tym sezonie.

Sukces braci Stokarów w Gdańsku
G d a ń s k .  21. 7- PAT. W  turnieju- o mistrzo­

stwo Gdańska bracia Stolarowowie odn.eśłłj 
szereg pierwszorzę-dnych sukcesów. Obaj tern* 
ni-siści polscy doszli do półfinału, w którymi 
Maks Stola row jx>konał najlepszego graaza wę 
gierskiego Kehrli-nga 6:2, 6:3, odnosząc najceo 
niejsze zwycięstwo, jak'© kiedykolwiek przypft 
dło w udziale polskiemu graczowi. Jerzy Stota. 
row został w półfinale wyeliminowany prac* 
Pi-tznera (Gdańsk), który w finale wałczyć bęi‘ 
dzie z młodszym Stoi a rowem- W  półfinale gry' 
podwójnej bracia Stolarowowie wygrali w|' 
trzech setach mecz z HehrłirtgfenrKGHtoaW 
nem, ale w finale ulegli z  powoda zmęczenia 
parze gdańskiej Pi-tzner i Kefler &6, 5c7, 6 A  

—  -o—— {

Fatalne zd erzen ie  dw óch  
m otocykli

K a t o w i c e .  21. 7. PAT. Wczoraj wiecao
rem w Imielinie zdenzyły się na szosie dwa, 
motocykle między Ośw ęci-mi-em a Katowicami, 

j Jeden z nich należał do Klemensa Czopz  z  My 
słowie, drugi do Brzęka. Wskutek zderzenia
Czop poniósł śmierć na miejscu, a jadąca z nim 
Klara Okoń doznała złamania prawej nogi w, 
dwóch mlcjs-cach oTaz złamania lewej ręki; 
Brzęk zaś złamania prawej nogi i ogólnych p® 
tłuczeń, a iadący z nim Czarniecki ogólnych po 
tłuczeń. Wypadek spowodował Czop, który jo, 
chał zbyt szybko, Wszystkich rannych przewie 

i ziono do szpitala.

1*6. 21. 7. PAT. Obok Badenu pod 
tedniem zoczyło się auto wkeprezydc m 

1 żeńskiego tow- łyżwiarskiego inż. Engekcaji

j na z badeńskim tramwajem elektrycznym. Inż. 
Engehnanr został ranny, zaś żona iego u unio 
sia śrnerć , a miejscu.

Odpowiedf Grecji
P a r y ż .  21. 7. PAT. Ogłoszony został toksf 

odpowiedzi greckiej na memorjał Brianda. 
- Rząd grecki wyraża się z uznaniem o '-nic ja ty 
; w e Brianda i odnosi się z sym.n>?ją do sprawy 
• udziału Turcji w unii europejskiej
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Uf sieci w Ja s iy rt arojci
Znane artykuły w wileńskiem Słowie i kra 

kowskim „Czasie1*, o których pisaliśmy w nie­
dzielnym artykule wstępnym, wywołały na ra­
zie tylko odpowiedź ze strony endeckiej (p. 
Adolf Nowaczyński w „Gagiecie Warszawskiej** 
z 20. bm. „Prawda o „złotym cielcu““). P. No- 
toaczyn.ski nie miał naturalnie cierpliwości, by 
przeczekać na zakończenie cyklu artykułów 
w „Ceasie" —  on musiał jaknajrychlej pośpie­
szyć się. ażeby uspokoić zdenerwowanych en­
deków i innych antysemitów, których ideologii 
zaczął nagle grozić bardzo poważny i do prze­
konania ogółu polskiego przemawiający argu 

-ment o potrzebie zaspokojenia słusznych żądań 
żydostwa polskiego celem pozyskania sobie 
sympatji Żydów amerykańskich na terenie po­
lityczno-gospodarczym Stanów Zjednoczonych.

P. Nowaczyński nie polemizuje na razić z sa 
mym biegiem myśli i argumentacji informatora 
wileńskiego „Słowa" —  dowodzi tylko, na 
swój sposób szeroko i długo , przy pomocy 
cafej powodzi chaotycznych nazwisk, cyfr i dat-
ż e  Żydzi nie są wcale taką „olbrzymią*
potęgą, za jaką uważa ich informator wileń­
skiego „Słowa". Już tutaj ekwilibrystyka p. No 
waoziyóskiego doznaje zupełnego szwanku. In- 
loru&rtor „Słowa", a także i autor artykułów 
„Czasu** nie twierdaą bynajmniej, jakoby Źy- 
jfai amerykańscy omówili jakąś „ogromną" 
potęgę. Była tylko mowa o tem, że 4-miljonowe 
£ydos£wO amerykańskie jest elementem ruchli­
wymi wpływowym, a jako tak* posiada duże zna 
jeżenie w gospodarce i polityce Stanów. A fakt ten 
:przytznaje~. sam p. Nowaczyński, Pisze on w 
fcwytn artykule: „Żydzi w Ameryce dostzli istar 
.brie (to bardzo mocnej pozycji, ale nie trzeba 
tak Uepc 1 pokornie poddawać się ich głównie 
jhngestS, Jakoby tam byli omnipotencją**. Ta 
„głównie żydowska" „sugestja" jest oczywiście 
.inojeniem p. Nowaceyńskiega, ale —  że Żydzi 
,w Ameryce doszli istotnie do bardzo mocnej 
pozycji przyznaje sam p. Nowaczyński. Na dal­
szy argument p. Nową?tryńskiego, że szereg 
autorów żydowsko-amerykańskich zajmuje sta­
n ow iło  krytyczne wobec żyda amerykańskie­
go, że w różnych ekskluzywnych kołach amery 
l  ińskich panujfc antysemityzm itd„ odpowie­
dział wczoraj w „Hajncie** słusrzmie p. dr. Gott- 
Beb, że wystarczy wskazać, iż niezadowolenie 
k dncLa amerykanizacji jest to samo u postę­
powych pisarzy żydowskich co i u nieżydow- 
skich, a (Jo klubów bojkotujących elementy ob­
ce irie pmyjmme sie zarówno Żydów jak i ...Po­
laków. Całokształt jednak życia amerykańskie­
go * przeniknięty jest duchem zupełnego równo­
uprawnienia, duchem nawskróś obwatelskim —  
tym właśnie duchem, którego dla Polski tak 
Dardzo obawia się p. Nowaczyński i endecja.

W  dalszym ciągu swoich dowodzeń, że ży­
dostwo amerykańskie nie jest znowu tak stra 
szlńe potężne, powołuje się p. Nowaczyński na 
książkę Ryszarda Lewinsohna pt. „Judische 
Weltfinanz", gdzie jest mowa o tem, że 
„wśród 283 najbogatszych ludzi świata Żydów 
Jest zaledwie kilkunastu, a wśród multimjarde- 
rów amerykańskich niema ani jednego". Prze­
chodząc do wielkich finansistów żydowskich w 
Ameryce powiada p. Nowaczyński. że „mają 
głos ważny i ciężki** (a więc mają!), „ale nie 
decydujący znowu absolutnie i nie rozstrzyga 
lący definitywnie" (tego nikt nie twierdzi? i nie 
twierdzi!). Tu p. Nowaczyński zawikłał się po­
rządnie w  sieć swoich starych urojeń o shyloc' 
kracji lub, jak to obecnie nazw/a, pansemityź 
mie, a w  szczególności mirzy sam p. Nowaczyń 
ski swą teorję o „pansemitacir szkodzących 
Polsce na rynkach kredytowych zagranicy. Je­
dno z dw-ojga: albo ci „pansemici** nienawidzą­
cy rzekomo Polski są czynnikiem decydującym, 
a wówczas warto z nimi żyć dobrze, albo nie 
decydują i nie ro-.strzygaią, a wówczas tracą 
szkalowania żydostw'a światowego w7szelki 
srrimt pod nogami.

W  rzeczywistości należy do dziedziny urojeń 
zarówno twierdzenie o omnipotencji żydów 
skłej, jak niemniej i oszczerstwo o specyficz­
nej nienawiści żydostwa światowego ku Polsce.

Po rozwiązaniu parlamentu niemieckiego
(Korespondencja własna)

Berlin, 19 lipca.
Wypadki ostatniego, politycznego tygodnia 

będą pamiętne w dziejach niemieckiego parła 
mentaryz™ L:nja konfliktów wznosiła się i 
opadała, ly  pójść jeszcze gwałtowniej w górę 
— sytuacja zmieniała się z każdą chwilą tak, 
że trudno było zorientować się w tem, co dzień 
następny przyniesie- Aż w końcu konflikty o 
zmieniającem się nap ęciu doprowadziły — po 
bezowocnych rokowaniach kanclerza Briirunga 
z Hugenbergiem —  do dramatycznego finału: 
rozwiązania parlamentu,,

Ale na tem nie skończył się dramat wewnę 
trzny Niemoce. Zbiża się okres dwumiesięcz­
nych wali: wyborczych. W  obliczu wzmagają­
cego s ę kryzysui gospodarczego, olbrzymiego 
bezrobocia nędzy zaglądającej coraz częściej 
w siedziby mas biednych, vralki te zapowiada 
ją sią burzliwie. Samo tło mówi zbliżającem 
się rozpętaniu żywiołów-

Już w czasie walk o ratyfikację planu Youn- 
ga można było przewidzieć, że punkt ciężko 
ści polityki niem ecKiej przesunie się na spra­
wy wewnętrzne. Niemcy bowiem stanęły wo­
bec kwesty;, jakie warstwy mają ponosić cię­
żary, wynikające z nowego układu, na kogo ma 
spaść brzemię przyszłej reformy finansowej. 
Wtedy dał się odczuć siny zwrot na prawo, 
a jego pierwsizym, znamiennym dowodem był 
upadek wielkiej koalicji- Powstał nowy rząd. 
U kolebki jego stała idea centroprawu: bloku 
paTtyj od demokratów do niemiecko-narodo 
wych. Jednak nowy gabinet nie miał większo 
ści w pai lamencie; nie zuołał pozyskać więK 
szej części frakcji Huigenberga, popierała go 
jedynie konserwatywna gupa Westarpa. 
Przed kilkoma mtesącami odłam ten uratował 
rząd, ale Jziś jego głosy nie wystarczyły. 
Briining, kanclerz gabinetu, nie zrezygnował 
-ednak ze swej idei, nie ustąpił, lecz rozwiązał 
parlament.

Do wyborów pójdzie partja n-cmiecko-narodo 
wa rozbita. Powstaje z jed części konserwa ty 
wnej nowe stronnictwo z far. Westarpem i mini 
strami Schieiehn i Trewmarus‘em na czele —  
a ostrze jej jest zwrócone przeć w Hugenbergo 
wi. Osobną listę wystawi zapewne i opozycja 
narodowych socjalistów. Na horyzoncie za ryso

NA HORYZONCIE POLOYCZNYM .

Briarnd zrzeka się autorstwa 
projektu?

Nie chce być „odpowiedzialnym redaktorem"...

Wedle pogłosek paryskich, oświadczyć miał 
ostatnio Briand, że memoriału swego ani ma­
teriałów odnoszących się do jego paneuropej­
skiego projektu nie można uważać za projekt 
swoiście ozy wyłącznie francuski. Briand uwa­
ża, że rzucając myśl Paneuropy, uważał się tyl­
ko za pełnomocnika i wyraziciela opinii euro­
pejskiej. Memoriał jego zrodził się z życzeń i 
opinji, jakie na podstawie doświadczenia, zwła­
szcza genewskiego, zebrał i opracował. Jest też 
gotów projekt wedle żvczeń poszczegójnych 
państw zmienić,, a w Genewie nie zamierza 
uchodzić za „odpowiedzialnego redaktora*4 pan 
europejskiego projektu. Odpowiedzi 27 rządów 
przyjął Briand z żywem zainteresowaniem do 
wiadomości; będą one przedłożone na najbliż­
szej sesji zgromadzenia Ligi Narodów, przy- 
c.vem wszystkie materjaly odnoszące się do pro 
iektu panuerorvskiego ogłoszone będą prawdo 
podobnie w formie „Księgi niebieskiej", którą

Prawdą zaś jest, że żydostwo amerykańskie —  
o niem chwilowo tylko mówimy —  stanowi ele­
ment bardzo silny i wpływowy choć, rozumie 
się, nie wszechpotężny; że polski element wśród 
żydostwa amerykańskiego jest do Polski i pań 
stwa polskiego uczuciowo serdecznie przyvria 
zany; że wreszcie, prowadząc sprawiedliwą, ar. 
chem konstytucyjnym owianą politykę wóuec 
ludności żydowskiej, mogłaby Polski dla sie­
bie pozyskać czteromiljonowe żydostwo amery 
kańskie. — * (b)

wuje się blok partyj środka, który obejmij 
przeaews/ystkiem demokratów i pafltję li 
wą. Jaz dawniej partie te starały się o u 
rżenie wspólnej platformy, jednak rokować#* 
na ten temat prowadzone, rozbiły się. Ale 0°*> 
cnie wobec powagi sytuacji i niekorzystny**! 
szans wyborczych, pójdą do urny —  prawdolj 
dobnie —  razem.

Partje, zgrupowane w gabinecie BrihAnB**) 
demokraci ludowcy, centrum, partja gospOÓ#v 
cza część niemiecko-narodowych, dążyć W  
izie do zwycięstwa idei centro-prawm i popi*! 
rząd, który wkracza w wir waiki pod hasłeflłj 
sanacji finansów i administracji państwa.

Briin. ng rozpoczął grę bardzo ryzyk* * j* 
Na skrajnych odcinkach znajdują się strooO^ 
dw a potężm : naiodowi socjaliści1 i konnmiS^I 
Ostatnie wybory do semiu w Sąksortji przy**' 
sły pierwszym potrójne zwększenie sił p»xC0j 
rozbce ludowców i niemiecko narodowych; 
muniści zwiększyli swój stan posiadania k#'1 
sztem soc'a'demokracji wprawdze tylko o P : 
den mandat, ale nie należy zapomnieć, że 
terenie Saksonji partja socjalistyczna jest b# 
dzo radykalna.

Wobec taioego układu sił, wobec ciężkiej Si 
tuacji, kiedy obok kryzysu gospodarczego 
trwa nieubłagane walka społeczna LŚewiad*' 
mo, czy przyszły Reichstag będzie mógł stWó” 
rzyć większość- Szczególnie gruipy rządowe s*i 
bardzo pesymistycznie nastrojone, wszysCJ 
prorokują, że sytuacja będzie jeszcze uardzid 
zagmatwana, aniżeli w ostatnim Reichstagu 
Wobec tego przypomnieć należy to, na co jT 
wskazywał siny ostatnio: zamierzenia oyktt 
torskle Briininga.

Z całej jego dotychczasowej taktyki przeze 
rają one jasno: mógł porozumieć się z aocjal' 
demokracią- nie uczynił jednak tego —  ogłoJ^ 
dekrety na podstawie paragrafu 48, nie Ii cza61 
się z wolą w ęki z ości, a po odrzuceniu' tychi® 
kopnął w parlament, rozwiązał go. Teraz, ki*1 
dy Reichstag leży pogjzebany, rządzi dalej Pf 
ragrafem 48-ym- Przyszłość pokaże, czy zast» 
sowanie tego wieloznacznego paragrafu ni8 
rozszerzy się na dziedziny pozafinansowe.

Dr. K. Sch wam

-B*
Brand zaopatrzy wstępem.

Z wybitniejszych głosów o Paneuropie zao*1 
towąć wypada ogłoszoną ostatnio opinie z je<J 
nej strony przywódcy konserwatystów angi® 
skich, Chamberlaina, a z drugiej niemieckiej 
ministra spraw zagranicznych, Curtiusa. Obi, 
dwaj nie tają poważnych zastrzeżeń i wąipłi^  
ści, choć podyktnwane one są zapewne róż# 
mi motywami: polityk angielski przypisuje pf* 
jekfowi Brianda małe znaczenie praktyczne, $  
podkreśla doniosłość i prawdopodobieństwo t°  
budwy gospodarczej kooperacji, zwłaszc^ 
państw przemysłowych, nad czem Ameryka l>* 
ordzie mogła przejść do ponządku dziennej 
Przeciw pogłębianiu kontrastów międzykontf 
nenrtalnych (Europa—Ameryka) wypowiedz*® 
się ostatnio w wywiadzie udzielonym pis#1 
„N. York Times" niemiecki minister spraw 
granicznych, Curtius.

Estońscy chłop* a la „Lrp^c 
w przededniu  irarszu na Rewali
Z Rewalu donoszą: Onegdaj odbył się

Felim kongres 300 estońskeh przywód.o*® 
chłopskich. Na kongresie postanowiono maf j  
chłopski na Rewal. Przywódcą estońskiego #  
ahu „Laippo" jest niejaki Kivisaet, który w rS&. , 
wie swoje- zwrócił uwagę. *' e
wlaśr wie prezydenta pańsi'... 4 W
sprawuje równocześnie każdoea;-.. ,iij®f*
Inne cele estońskiego ruchu chłopki zrn\e
rzają do uzyskania państwowych kredytu 
Jla rolnictwa, zmniejszenia liaziby posłów e 
lońskich ze 100 na 50, zaprowadzenia now®^

systemu wyborczego wedle wzoru fański®*
„Lappo", a wreszc-e wprowadzenia godno^1 
prezydenta państwa, który posiadałby 
idące

t
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Vv nłedzielnyni numerze , Czasu (z 20 bm.) za- 
¥«e4ćił informator tego pisma czwarty z rzędu 
jjttykui pt. „Polska — Ameryka — Żydzi", zawie- 

.fM^ćy szereg bardzo interesujących uwag i szcze- 
F tow dotyczących akcji |x>rozu.miewawezhj pol- 

aoWskiteJ w Ameryce, O czem pisaliśmy w 
y^gaajSzym artykule wstępnym. Z wywodów in- 
igttttótora ..Czasu“ przyticzamy poniżej następu-
• Wtc ustępy.

»z^dzi wyetr.Igrow a li z Polski w okrekic dla u 
wrfiffle-ttla ich związków z Polską rtajnidpOmyśl- 
“aysZym. Wyemigrowali z krajów zaDorbzych; Wy 

:Sni$t\,wall nie -Żydzi zamoiniejsi, batdziej WJ- 
.*«^taiortii, bardziej zw.ązani z kulturą polską, ale 
?®ifirował prołetarjal żydowski z ghettd, prże- 
wdfflte wcale, albo słabo po płlskn mówiący. Wre 
Ł«Me Ostatnia lala emigracji żydowskiej — w ła- 

•iŚjll ^ —1923 (a Wynosiła ona jednak do SIO tys. 
prżerwaky ją uopiero restrykcje ihiigiacyj- 

IStahów z r. 1921) — opuściła Polskę róWdież 
w bardzo niekorzystnych warunkach: byli to kt- 
*«ie, KtorZy uciekali przed wojną, a nitera? i przód 
^ojskitm — zrujnowani i często gło ini — wresz­
cie opuszczali Polskę w Okresie 
*■ ł"iękJ__go naiętenia antysemickiej propagandy 
Cóż dziwnego, ze cd wszyscy ludzie wynieśli z 
£olsKi niekOriiceznie najlepsze wĄ>omniemip? — 
F^Wióh bardzo wybitny żyd mówił rbi M j ś  w 
^ów Yorkii: „W mojej ródz*hńbj mibściiiib były 
•"u bioj>6j młodości 2 pogtu hy, urządzone przez bo- 
R^ę rosyjska: Żydów póbito, paru Zatłdcżouo.

Się chodzić do dżatelnicy dirzjescifanśkiej — 
«ys*ilein bowiem od wyrostków thijseśeŁjaił wyE- 
"Ikka, a ttdwe* cżUsatii ci skand ńia fefeżMe kanfełe- 
iia(y“ . 1 mftWił to teZłrwiek poWdżtiy, k*s6»y t  pe- 

. wWdfcteią nfe koloryzował.
, Ptasami się dziwiłem, widząc b milJonteiWw zy 
dowskich, pochodzących Z PolSKi

wielkie zainteresowanie Poiską i nawet pe­
wien dla niej aeatymint.

A ten oentyment jest faktem. Sentyment prze- 
^ey^zystkiem dla rodzinnych ‘ trem, dia rodzinhe- 
■io imsleczlca. Byłem kiedyś przypadkowo świad- 

> kicał, jak do konsul łtu polskiego w New Yopka 
®8fosił się stary, trzęsący się Żyd, nawpół oślep- 

Pochodził gdzieś z Grrodzieńszczyzny, nie miał 
htdnyrh dokumentów'; siadi na krześle, wodził rę- 

po jakiejś Łmaginaeyjnej mapie: „a tam jest
: Różanka, mówił, a tam jest majątek ks. Sapiehy, 
a łu cmentarz żydowski, ja chcę być r.a nim pocho 
^ n y “. Wydano mu paszport natychmiast. Pa- 
^fzałem i myśdałem. tak, to nietylko fenój kraj, J e  
t fego kraj.

Na tern
*iłhem przyw iązan ia  ZydóW  do swych stron ro­

dzinnych,
, T iera  się Federacja Żydów polskich w Ameryce.
, Organizuje ona we w szystkich w iększych centrach 
,» landsinaiuischaily‘', zw iązki Żydów , pochodzą- 
óJSch z tej samej miejscowości. I tak w samym N. 
to rk u  jest coś 86 tow arzystw  Zydó w pochodzą­

cych z Loezz .Lodzer Jew s“ . k ilkadziesiąt zw iąz­
ków żyd ó w  w arszaw skich, ale rów nież  
zydązki Żydów  z Płocka, Kocka, P iotrkow a, K o ­
stna, Kutna, Lim anow ej, 'Oświęcimia. Każdy z 
' ic h  zw iązków  m ia ł i  tną charakter tow arzystw  
Azajcutnej pomocy: dbają o sw ych ubogich, o
*'frych starców, o sWe sieroty; a nadfo pw krzytou  
&  kontakt Z ródzinnetn miasteczkiom i sterają się 

przyjść z pomocą 
W iększość tych „landsmawnschaftó v“ przystąpi- 

y® do Federacji Żydów  Poiskich. N ie w szystkie je- 
<®ak. Organizacje Żydów  krakow skich  dotąd ao  
Federacji nie należą, vzego absolutnie nie umiem 
sobie wytłumaczyć 

Sarno istnierti Federafcj' jest
wysoce pożądane.

"fcięki niój Żydzi z Polski pochodzący nabierają 
'Wiadomości, że pochodź j i ietylko z OTodna czy 
^rzanow a, ale z Polski. Dzięki niej zaczynają się 
■Wct-esować Polską jako całością. Dzięki niej 

^■óżuicowuja się z Żydami niemieckiomi i rosyj- 
^iómi. Twn;rdziłero. i twierdzę, że gdyby taka 
^deracjn rfe powstała sama, naszym obowiązkiem 
"JJóhy ją załeżyć Jest ona jedynym kanałem. 
,ereez który wpłjryać mażemy na masy żydowskie
*  Stanach Żjednóczóiiych.

^ozatfcm Federacja rozwija niewątpliwie 
*2l&chetną i  na szacunek zaslvenjącą działalność 

filantropijną
doataiifea pomocy abd^im żydom polsfc n  J

w Ameryce a nowoprzybyłym .ilatwia żnalezitriie 
pracy \Vywiera ona silny nacisk na swych człon­
ków w Kierunku zmuszania ich do pomagania kre­
wnym pozostałym w Polsce Razem z in.nenii or­
ganizacjami, jak „liias". jak „Joint Distribution 
Committcc“ nawołuje ona stale dd posyłania zasii 
ków dla współwyznawców v Polsce. Oioliczenia 
wskazuj.u że dziś jeszcze ta pomoc z Ameryki 
wyraża się cyfrą 19 — 15 mil jonów dularów ro­
cznie. Choć ta duma jest lirzezaacżóna wyłącznie 
dla Żydów, poprawid ona wybitnie hasz bilariS 
płatniczy, zasila Bank Polssi dopływem dewbą 
wreszcie te dolary krążą w organizmie gósjioiiar- 
czyth Polski, zmniejszają ciasnotę gotótifkową, po­
większają pśipyt na nasze artykuły róhiifcife. NiÓ 
tylko Żydzi, a m cala Polska boleśnie by udi-iaila, 
gdyby nagle ta pomoc nstara.

Od l'j24 r. Federacja starała się
0 jakuajltjpśże StoSuiikl ź placóWrńM w Sta., a cl

Z-jedhdtezOuycL.
Kilkakrotnie dała 'sposotwOSć PosłóWi J. tiieęha- 
nowsklemu, a ostatnio auiioasadórowi Filipowiczo 
wi przemawiania oo tias ż’ dowskioh. Spihostowy 
wała w pismach amerykańskich i żydowskich róż 
ne napaści na Polskę. Wrfeozćie przysiijkiia oo Żor 
ganizowania w r. b wspólnie z l.owcymiańoWanym 
konsulem generalnym w llew Yorku Dr. Mieczy­
sławem Marchlewskim (człowiekiem niewątpliwie 
b irdzo wybitnym: Poznane,.yk, który ocenił Wa­
gę sprawy żydowskiej i zdobył robie przywiązanie
1 szacunek Żydów amerykańskich!), jfólskó-żyuów 
skifcgogood-will coinmitkee.

Ten
wlśko-Łyd ^wsbi komitet dobrej Woli8*

jest SviOrótvany na baitlzo liurznydi an a logicznych 
komitetach żydowsko-amerykańskicn. — W lane- 
ry^e na cztifc podobnych orgaiiizacyj stoją zazwy­
czaj duchowni różnych wyznań: ostatnio W St.
Lońis odbył się szereg posiedzeń takiego komite­
tu z udziałem rabina Wise‘a, jako przedstawicie­
la Żydów, protestanckich, biskaijx>w, i jezuitów z 
Uniwersytetu w Detroit; przedmidtem obiad było 
uzgodnienie stanowiska w sprawie wykładania 
peligji w szkół ich publicznych Na czele akcii, zmie 
rzającej z póiuOcą id ig ji w Rosji stoi snowi rabin 
t)r. Wise, jako prezes, a Wcceprezesem jesf rektor 
Uniwersytetu katolickiego GeorgetoWm W Waszyu 
gtoude msgir Walśh. Wise był głównym agitato­
rem za nęmorem katolika &mith‘a na nrfezydeńła, 
a aroyhiskup New Yorku kaidyhał Patick  Hay- 
es (IHanlczyk z pochodzenia) przysłał niedawrio 
na ołłcnód ku cżci Feliksa Warbu-ga, finam owego 
Jeadeia żydostwa aiwerykańskiego, pńhdiczną dene 
szę gratulacr jiną, zal ończorą słowami: „Warfeurg 
jest dla nas wszystkich, mieszkańców NoWogo Y- 
orku, wżerem obywatela i Amerykanina" >łepe- 
szę tę razem z gratulacjami H<*>vera, Coiig(^‘a 
i SuWth' a ugłosiła cała prasa amei-ykańska). Ży­
dzi Zawsze piorą adzial w si i„dkn n na „Całolic 
tahrarittes** k katolicy w zbiórkach na ccłt- żydoW- 
rkie. Wrrhzcie zadnaczę, Że ,ą-iew York tim es11, 
organ będący wyłączną własnością ŻyłóW, podał 
nó żajCiti-ż ,,in eztentó" ‘ostatnią encyklikę papies­
ką o  w ychowankn — 12 tysięcy słów, prZerłumaczo 
n y a  ńa Język angietski i przeteicgrtfo\vanyfcł W 
ciąga 24 goazin)

Acżkółwiek. Aołożono waZeli.łcia starań, by ksilę- 
ż« potłscy- w Ameryce wstąpił! do potsko-żydóW- 
skitegó kóniitćto,
żadćn z nićh móstńty, nie żdobyi Się ha tą od­

wagę,
Żydzi amerykańscy nieriz w rożmoWach dawali 
wyraz swemu ubolewaniu wobec takiego stanowi­
ska naszego duchot* ieńs+wa, które aktywnie uie 
przeciwdziała antysemityzm o vi, w sam em  wywo 
łuje analogiczną reakcję wśród Żydów co w re­
zultacie wychodzi na szkodę religji wogóle.

„Polsko-żydowski komitet dobrej woli" jest or­
ganizacją jawną, do której należeć może każdy, 
kro zgadza Sie na program porozumienia polsko- 
żydowskiego i zapłaci składkę roczną w  wysoko­
ści ło  doi vVf wszystkich władzach komitetu, 

liczba chrześcijan i Z. k>w musi być równą. 
Kwmtćt jest wsiólną organizacją PołonjS aw erV- 
keńskiej i żydów pochód zen:a polskiego (choć 
przyjęto pam żydów z Kowna i Kresów, ^zosia  
łych przy Rosji, którzy oświadczani, że Uważają 
się *o Żydów polskich; rzeefc jasca, że dążyć ha- 
łeży, by takich zi alaaro się jak najwięcej); celem 
komitetu jrst u ssajemire iajrozianye się oba od­
łamów emiajnsji. przybyłej z “Polski i ł  i-arńcy i 
kótwini, hial-jtrosini t u, mają «  A-

nierycc żadnego znaczenia), badanie kwostji żydóW 
skiej w Polsce, wreszcie
usiłowanie transplańłowania do Polski ducha aoie 
rykanskiego, dueha, wypływającego rie z „toioran 
tji" (słowo zupełnie archaiczne) ale zrozumienia, 
że każdy oah.ni narodowościowy jest równie, za­
interesowanym i współodpowiedzialnym za losy 

całego kraju.
Uczywióeie myślą zasadrtićżh jeśt, że poiStj l z^- 
dowsćy ćzldhkówie komitetu uog xiiiia sv/e postu 
laty, i że Pblac^ bęaą współ uzi alać W prżeprUwfc- 
dtL.iiu pestaiiiiow Łydowśkich Wouoc sjtoleczwtk 
stwa polskiego, a Żydzi postnlatów polskich wo­

bec SpÓłebzeńśtWa żyd oWsklógb
kóńMtot ma 2 di hanoćowjKh pietfeśóę, . pp.: Dra 

Mieczysława Marchlewskiego, konsula generalne- 
0ć R P. W rfew Yói-fcU i p. Betijimiha Wińtóta, pre 
żesU Fedc,acji ŻJttóW Poiskich W Ameryce. O p. 
Marchlewskim WSpdtttoiAłem jWprztkk.i“ . Nife- 
ttthiej wyhftnytń JeJł.ak ćzłówt.ełdeir, Jfest

iłehjainló 'Włate,r.
Przybył an 30 lat ten-u do New Yorku z Lodzi, 
bez grosza juzy duSży, jako nialarz jookojowy. 
Dzisiaj teń 4Ś-ietni człowiek jelit „kroiem“ reai -es- 
tate w New Yorku i jego mnjąłek jóst aźaćoWahy' 
Ód 20 —  30 milj. dół. w gó.<; są racy, którzy twięr 
ozą, że jest „wart1 do 2U0 miłjohów óol. Ze do 
i.Ich dojidzie, ó iit ich <Łźlś jcśzeze łiiemń, łó dia 
każdego, kio się zetknął ż iym \vysokiaj klasy au-. 
sineSsmaâ ‘em, ,de może iilegdć wąteinósci. mlii- 
ży żałować, że olbrzymi iidwał interesów (przez 
jogo ręce prze en od za corocznie domy wartości 100 
miljo-Jów dół ) itie póżWńła mu M^cai
czasu m zajmowarJę się sp. jWaifhi pc S t a w /o * ' 
skienr Nie an om żyda bardŁej ńhiarkłWfińftego 
i spokojnego w Sądach, w dążeaóaOh, barófk^ łte- 
ałistyicznegó w ujmówaniu protnemOrw, u»i m n 
zdającego sobie sjfi-a\<® te dobnAyt ZydóW ^  Pól 
śće jest ś iśle związany t  dóbrobynem całej Póttski 
„Kiedy inie ■es idzie górze., móWił ml kiedj^, 
wspólnicy zaczyir ają się kłócić, każzt, liryzyc gos­
podarczy w °olsce Wpływa fatatoic &Ł Stosunki pot  
sKt -żydowskie1*. Z własnej iuićjaiywy Omawia oh 
też stałe z Warbu.-giiem, Bernard S. B^̂ tchtam i 
muymr rinansistami żydowsko-amerykańskim, ttto 
żliWuśc tnAzieienia Polsce jafeiteJK więks-uej pófytez 
ki, rommieyąc jej doniosłość dfet poprawy e^otoel 
koniunktury w Polsce.

łJtor nałuży do najho' mojszytL finłaótropbW i%- 
dóS\ skidi, ‘Winter żyje śiostmKóWO sartnnids £ 
jest bardzo pśvsty w snosunkach. ;«*t os Stale feto 
tmikifcin porozcHiiienaa z Polską, vvSpdlp(r»oy % 
î ądfeni pulskłm, decpMwośtai i zfnuidj krWi. Pr ab-' 
siąfcnięty gaęLoko pojęciami atńerykafWiaail, t r  
chóWai. jjdmk pietyzm dla „starego zraju - ł  WttCw 
AŁafea ródstonej l odzi, którą 00 piarę łat ifeUstMiiaiL 
Jego "wptyto na żydów w PoŁsce luógbjy Scb)-' 
warurwowO tyiko w najw z';zj%n stopom. ItorkjBb 
ny 1 pożądany.

Pozatom preżydjum kom&ehi nóWojOiaMegó iflt 
da się z Dra Józefa zenenbauma jako prezesa, au 
wokal a P. Suipićsl.iego jako Wiceprezesa fćrafefe- 
łono ooroazną ałtcriiatąj, majora Kr 
łMŁsLiegio i p. Z. Tygeh jiko Lekrełanzj.

Tegoroczny î-ezes
Dr. Józef Tcraetik tum 

jest wybitnym lekarzair i ^peojafrsftą“ ŻJrttóy kit* 
meryitańskiich spraw pofcsl ich. Jest to i i«wąT 
pliwie pat jota polaki; ci Oć od lat zanAeszkały W' 
Ameryce, włada (rOskuaiifc naszym językiem cy­
tuje z pamięć Mickiewicza i Słowackiego dudto 
Wo przebywa w Polsce, pora którą ide go Joe in­
teresuje Mniej opanowany od Wintera unosi gS 
czńsean tempera men* ale Polska ma mało rOWfcfal 
Oddaoycli przyjaciół w Ameryce, jak on.

0 polskicti czi-onkach komitetu pisze Hr_nde są 
Obi bowiem bardziej znani czytelnikom ooLsi efl 
prasy. Wystarczy zażnaatyć, że żaJeŁ z wyłŃfb 
niejszych członków Polonji amerykańskiej się od 
współpracy nie usunął; wstąJi do koiwteh. L ]» 
aderzy tsw lewicowi, .jak Supiński, prokurator 'Sil, 
nu New Jersey i Węgrzynck. właściciel , liowegl 
Świata11 i tzw. prawicowi, jak najbogatszy Polał 
w Stanach Zjednoczonych Henryk Siemiński; wstf 
pil' bogaci i wpływowi bracia Ru^zkiewiczę z k i 
łfaio N. Y„ wstąpiła cala polska inteligeaoja, jal 
Di Korwir.-Lewiński z fundacja Rockcfel+era, jut 
prof. Abe! z Columbia University, jak proł Mia 
rzwi z tandacji Kościnsżkowskiej; wstamilt ooft 
scy artyści jak Zygmunt St)ojó.vski, Bćałfia i waek 
ir-nrch) wstąpiła cała polska młodzież kształcąci 
ssę w Aiuer̂ -cc z iuż. iiAhatom k m  otluO) Sjj)
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prezesa Połsfcłęj A-kadengi Umiejętności, na

Z żydowskich członków wymienię jeszcze p. Z 
Tygel, który jest dyrektorem wykonawczym Fede­
racji Żydów Polskich i najbardziej aktywnym jej 
cztookicm; on najżywszy z Polską utrzymuje kon­
takt, przyjeżdża do Polski niemal co roku; jest ob­
darzony niewątpliwym instynktem politycznym, a 
pouadito niewyczerpana eaergja i inicjatywą.

Do komiletu należą również N D Pcrlma.ii, czło­
nek Izby Reprezentantów, Abraham Harris, pro­
kurator miasta New York (choć urodzony w Sta­
nach Zjedin i nigdy w Polsce nie był, wyjątkowo 
propolsko usposobiony, gorący zwolennik asymrla

cji Żydów w Polsce); 33-letni bankier J. LeiebLilian 
(który w 1955 r. założył w Brooklyn N. Y. bank ze 
150 tys. doi. kapitału, dzisiaj len bank ma 20 miljo-
nów doi kapitału zakładowego i przeriósł się na 
Piątą Avenue), też wybitny zwolennik ugody, ban­
kier Charles Green, miljoaerzy Sol Rosenfeld, Wa 
ttenberg i inni, Herman Oberman, sekretarz Joinl u 
szereg publicystów ild.

Już sura fakt powstania tego .omitetu ma ogrom 
ne znaczenie, jako objaw zmiany nastrojów 1 w 
społeczeństwie polskiem i w społeczeństwie żydów 
skiem w Ameryce. Na tern jednak to znaczenie się 
nic kończy".

iiiiiirmM
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Zaliczki na podatek obrotowy!
M inisterstwo sk trLu przypomina piałmikotn pań 

ław ow ego podatku przem ysłow ego od ubrutu, że 
W <Ub 15 tipca br. upłynął termin płatności od- 

Ł-ifanzki na poczet państwow ego po- 
puaayglnw gB ił od obrotu za kwanrtaj I-szy 

*  «.
V  MNagnui, z  kuc władze skarbowe przystąpi- 

do Adbggacńa woućs mazanych kwot w drodze

tedy samych pta Laików leży jakmaj- 
wptłaoenie db kas skarbowych kwot 

• lyeefc wyd»j wymienkwioj zaliczki, by w ten spo 
konsekwencji przymusowego ścią- 

1 dofiozarcda kosztów egzekucyjnych.

CiO pnwjiilui iljn komunikatu Min. skarbu, aoda- 
>  r* * >  c  pasm lódzkieh;

^ B t n c y jae ściąganie zaliczki na podatek o 
Wy nW jest zgodne z dwukrotnem orzeoze- 
Najwyaasego Trybunału Administracyjnego, 
juc przyton planik a na pięcioprocentowe 
zeBąeane z czynnościami sekwestratoru 

Srytwnał AdmonusAracypiy bowiem w

sprawie zaliczek wydał orzeczenie z dnia 4 paź- 
dufiemi i 1929 roku L. Rej. aC0i/27 w sprawie 
skargi Spółdzielczego Banku Tjodowego. Pozalem 
Trjtbimał wydał orzeczenie w tym przedmiocie 
już raz 18 grudnia 1928 roku L. Rej. 4778/26.

Wedle ojiiioji NTA ustawa o podatku przemy­
słowym, ustanawiając w powołanym art. 56 obo­
wiązek płatników do wpłacania zaliczek na po­
czet przypadajiącego podatku obrotowego, nie 
przewiduje żadnej innej sankcji na wypadek u- 
ehylenia się od tego obowiązku prócz tej, że od 
nieuiszczonych kwot zaliczek na poczet podatku 
pobiera się kary za zwlokę ja t od zaległości. 
Pozatem inmych skutków prawnych nie pociąga, 
więc dopiero po wymiarze (tj. w kwietniu przy­
szłego roku) może nastąpić egzekucyjne ściągnię­
cie.

Następnie szereg płatników uskarża się na to, 
iż urzędy przed 15 bm. nde ehoiały przyjmować 
zaliczki bez kar za zwłokę od zasadniczego ter­
minu 15 maja.

Niezależnie od tego urzędy dokonywując egze­
kucji, uważają zaliczkę za normalny teimin płat­
ności i nie chcą należności rozkładać na raity".

Curiosa naszego fiskalizmu
Opodatkowanie dobroczynności

Władze skautowe doliczają do zysku podntko- 
w g o  wydatki na cele dobroczynne i społeczne, 
ISm^ąc się zasadą, iż wogółe ni edopius zeza lnem 
jest ich włlAczaaóe. Tymczaesm nałeży odróżnić, 
ety  statui osoby prawnej przewiduje w okreśio- 

•Mych gcarnikach wydatki podobnego rodzaj*!, czy 
•eż wcale o nach nie wspomina. O ile wydatki, 
oznawiame obracają się w granicach, przewidzi a - 
tych w statucie i o ile są one zaakceptowane 
przez organ, zatwierdzający bilans, stanowią wów 
czart pozycję rozchodową, która ściśle mieści się 
W ramach statutem unormowanej działalności pla- 
taika i jako taka winna być potrącana z zysku. 
Takie ujęcie sprawy potrącenia przy dopełnianiu 
wska*anych warunków, potwierdzają m. in. ko- 
saentatoa-zy ustawy, jak jip. M. Dunajewski w 
twej publikacji „Podatek dochodowy".

Praktyka wymiarowa w tej dziedzinie prowadzi

niejednokrotnie do wręcz paradoksalnych wyni­
ków, częstokroć bowiem czynniki rządowe same 
apelują do ofiarności ster gospodarczych, usilnie 
uprzytamniając im potrzebę poparcia poszczegól­
nych instytucyj społecznych, lub użyteczności pu­
blicznej. Z drugiej strony jednak władze skarbo­
we, zupełnie zapoznając ten stan faktyczny i 
z wydatków, któremi w ten sposób dobrowolnie 
obciążają się planicy, konstruują zyski, pocią­
gane do opodatkowania. Utrwalenie się stosowa­
nej obecnie praktyki wymiarowej w  łączności 
z ogólną krytyczną sytuacją gospodarczą, dopro­
wadzić może do znacznego zmniejszenia się ofiar­
ności, co niechybnie połączone będzie z najdotkliw 
sza szkodą dla wielu instytocyj. O iłe większość 
płatników przestanie wydzielać dotacje na cele 
społeczne i dobroczynne, wątpliwe jest również, 
czy zyska na tern skarb państwa, w ten sposób bo 
wiem zwiększy się tylko ogrom potrzeb, których 
zaspokjemiem będzie się musiało zająć państwo,

łożąc na tdn cel fundusze, których wydatków-#*^' 
zaoszczędza mu dziś ofiarność prywatna.

Opodatkowanie odsetek 
za zwłokę

Według obowiązującej praktyki wyrniaioWdl 
odselki za zwłokę z tytułu zaległości podatku d®-i 
chodowego, majątkowego itp. doliczane są̂  &  
dochodu, podlegającego opodatkowaniu. Podoba* 
praktyka jest jednak niesłuszna, gdyż wspomni*' 
nc wydatki nie są podatkiem o którego niep®" 
trącalności mówi ustawa, lecz ekwiwalentefr ** 
nieuiszczoną w terminie należność podatkowa 
Faktycznie zatem odsetki z tytułu sum podatit®'1 
wyeta, jakie płatnik dłużny jest skarbowi, są t*k 
kim samym wydatkiem, jak wszelkie inne odsebd 
z powodu zobowiązań dłużnych Ponieważ zaś M’ 
myśl p 1 art 10 ustawy, od ogólnego dochodu o**,, 
leży odliczać odsetki od długów, dopuszczalne®-1 
winno być również potrącanie zaznaczonych od* 
sclek podatkowy cli.

Dowodem, że odsetki nie są częścią skłaztoWł 
podatku, lecz samoistną daniną, jest struktur*, 
budżetu państwowego, w którym wpływy z od­
setek figurują pod osobną pozycją i nie są Ufjęt® 
łącznie z podatkami. To samo dotyczy nadzwy­
czajnego 10-proceritowego dodatku W sprawi* 
tej organizacje gospodarcze zwróciły się do n»- 
r.Lst. skairbu.

Zarobki pracowników umysło- 
wych w Polsce

Według danych Zakładu Ubezpieczeń Pracowni­
ków Umysłowych w War szu wie, na ogólną U c tK  
KM.361 osób ubezpieczonych w tym zakładzie, K 
dniu 31 grudnia 1929 r., poużej 150 zł. miesięczni® 
zarabiało 142 proc pracowników umyskrwydA 

od 150 zł. do 260 zł. — 35.8 proc. 'Wynika z tęgo, i® 
50 proc. pracowników umysłowych ubezpieczonych 
zarabiało poniżej 260 zł. .idesięczme. Dalsze te 
stawienie wykaouge, że od 560 — 720 zł. miesięcż 
nie zarabiało 5.4 proc. pracowników umysłowych) 
powyżej zaś 720 zł. — 7.1 proc.

Z EDBŁTIRYFIKACJĄ — NIE SPIESZYMY
SIĘ... Jak słychać, Kcnne zagraniczne oferty elek­
tryfikacyjne, złożone rządowi polskiemu po odra* 
eanśu alerty Hanr amina, będą rozpatrzone ni® 
wcześniej, jak na jesieni.

DLA POPARCIA EKSPORTU. Komitet ekono­
miczny ministrów uchwalił w dniu 18 bm. w tem­
pie przyspieszonem szereg zarządzeń dla popr 
cia eksportu polskiego. Komitet ekonomiczny mi­
nistrów uchwalił mianowicie: podwyższenie aorto 
zwTotu cła przy wywozie besłtiów i szynek z 15' 
na 25 zł od 100 kg. i proiłągował do dnia 31 pa­
ździernika br. rozporządezaie o zwrerie ceł przy 
eksporcie zbóż z Polski, w następujących wyso- 
kściach za 100 kg. wagi: jęcz nienia — 4 zł, żyt* 
i pszenicy — 6 zł, mąki — 12 zł.

BANKRUCTWO WIEDEŃSKIEJ FIRMY ZBO­
ŻOWEJ. Duża wiedeńska firma zbożowa Frie­
drich Schónau zbankrutowała w tych dniach, pozo 
stawiając 4,4 miliony szylingów pasywów, przy a- 
k tywach w wysokości 1.69 milj. szylingów. Ze stre 
ny przedsiębiorstwa wysuwany jest projekt 36 pre 
regulacji zobowiązań, przyczem splata nastąpiła­
by w ciąu roku tj. w dwóch ratach miesięcznych, 
pierwsza uiszczona zostałaby po dziesięciu miesią 
cach.

Z NASZYCH LETNISK

Ha kolonji „Ogniska" 
w Rytrze

BHsko dwa tygodnie temu, jeden z pociągów 
Kraków—Krynica ysadził ,a ląd Rytra — je­
dnego z najbardziej uroczych zakątków w poblis- 
sklch Kaip.iLicb — wszechbarwną, wszechrodza- 
Jową i wszcchdzielnicową brać akademików i-czek 
żydowskich, dzięki inicjatywie krakowskiego ,,0- 
gniska", korzystać tu maią przez ferje z wszyst­
kiego, czern pora letnia olx!arzyć n oże mieszczu­
chów, a zwłaszcza naładowanych temperamentem 
i pragnieniem swobody — młódź studjującą. Pierw 
szy turnus lipcowy 86 dusz, ze środowiska krako­
wskiego, lwowskiego i warszawskiego, płci oboj­
ga L wszelkich fakultetów czerpie już pełnemi 
dłońmi (przenośnie) i pełnemi ustami (dosłownie) 
z obfitych darów przyrody i nie nniej obfitej ku­
chni „Ogniska", przeniesionej z gmachu przy ul. 
Przemyskiej do uroczej doliny Popradu.

Rozmieszczeni w 3 willach, w schludnych, o- 
werandowanych i częściowo eleklrycznie oświetlo 
nych pokojach, korzystają członkowie kolonji z 
całej ..Swobody" (symboliczna nazwa centralnej 
Willi), z kąpieli słonecznych i wodnych, po rozle­

głych dziedzińcach, na pobliskiej plaży rwącego 
Popradu, na woniejących żywicą polanach leśnych 
itd. (O pięknie Rytra w ogólności, list ten zamil­
czy, choćby ae względu na bezwzględny... ołówek 
redaktora) Począwszy od porannej kąpieli w to­
czącym się tuż obok will strumyku, poprzez 
wszelkie gry sportowe i całodzienne plażewo-wy- 
cieczkowe urozmaicenia, (nie mówiąc już o roz­
maitości dań smacznej kuchni), aż po v,ieczorne 
przechadzki, pląsy i śpiewy przy akompaniamen­
cie instrumentalnym, lub odwiedzanie obozowis­
ka cyganów — jedna, niezamącoma codziennością 
nić miłych, zdrowych i wesołych sposobów sezo­
nowego bytowania. Do epizodów zalicza się par- 
tja „Rummy“ łub „Pokkera", na trawniku, pod 
parkanem, szachy na werandzie, lub tp. Tu i ów­
dzie można nawet chwilami zauważyć kogoś z ksią 
żką do „kucia", ot tak sobie, by nie wywietrzało 
przed egzaminem jesiennym, ale to ogólnego na­
stroju wyipoczynku i swobody nie psuje. Wszystko 
razem sprawia, że w szybkim tempie znika przy­
wieziona z miejskich bruków i ław uniwersyteckich 
bladość policzków, ociężała sałonowość ruchów i 
kagańcowo-miejski konwenans a ich miejsce zaj­
muje rumianość, czerstwość i szczero swobodna 
mentalność. Wzmacniają się ciała i myśli — a o 
to przecież chodzi.

Kierownictwo kolonji ugawma wiele uuqjaiiywy.

dobrej woli i staranności r.a wszystkich odcinkach 
Kuchnia (centralny przedni ot czynnych i biernych, 
zabiegów) i jej funkcjonowanie znajduje swą na­
leżytą recenzję w postaci wzmagającego się stal® 
apetytu czJoiików-konsuanentów; zarząd inicjuj® 
bliższe i dalsze wycieczki, niektóre bardzo pomy­
słowe i efektowne. Taką nader oryginalna atrak­
cją byt onegdajszy spacer wieczorny na szczyt po 
bliskiej góry zamkowej; pochód na stromą górę, 
przy świetle lamp i pochodni, tańce naokoło ogpi- 
ska, przy blasku księżyca, w niezwykłem otoczeniu 
ruin zamczyska, pozostawiły niezatarte naprawdę 
wrażenie. Takich imprez jest nienalo. Toteż człon 
kowie lojalnie stosują się do zarządzeń kierowni­
ctwa i chętnie przestrzegają przepisów regulami­
nu. (Cóż w tom zresztą dziwnego? Oto jeden z pa­
ragrafów: „Członkowie kolonji zbierają się na 
sitek, w tych a w tych godzinach, 5 razy dziennie -> 
itp.) A co do wykwintnego „menu", jest ono, by się 
tak wyrazić „międzynarodowe", np.: befsztyki an­
gielskie, torty francuskie, sery szwajcarskie, gu­
lasz po polsku, czasami na podwieczorek, ponęto® 
ostre „moskale", a ryby po żydowsku maja się' 
pewnej soboty także zjawić. Pauzy dwudanioW® 
wypełniają śpiewy, przyczem najpopularniejsze- 
mi są pieśni i motywy ełusydzkie.

Poza kolonją, wszędzie otoczenie swojskie. N* 
przeciwnym brzępu Popu idu, powiewa hutło-m4
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Dziś w teatrze „L b lt c t iA - ąrtniitra wielkiego tilm u komediowego! — W program:* zuakomityi pełen 
nieirasobUwosci, ’iio »ru komedio—dramat p. t

R A T E R S K A  M I Ł O S C
A rolach yiownych n er /ia "  re sw etnyth konrków: Karo! Dane (SLIM), George K. Artur, oraz 
luMenca puhi czn< ś. ■ Jean (moi. i-' m ten n.eza wodnie ubjwl wszystkich. W programie nadto, jak 

każdego tygodnia, znakomue ,lin,.‘At użwiękowe. — Ztfżk' waźre. z wyłączeniem premjery. soboty i nie
u/ , ' .  •- I i  ain *;■ tu!* dzieży dozwolony.

Lig a  w a lk i z  a n ty s e m ity zm e m
fctotesiujf iitzeciw m ro m o n i rumuńskim

P a r y ż  (ŻAT) Międzynarodowa Liga walki
t  autyseiiiityzimem ogłosiła obszerny komund 
kat o osta-.ich rozruchach antysemickich w Ru 
Jłuryi. Liga protestuje najostrzej przeciwka fa 
łi pogroi.ittwej, zaznaczając, iż nie występuje 
przeciwko narodom rumuńskiemu, lecz potę 
Pia jedyn.e te żywioły wśród Rumunów, które 
uprawiają zbrodniczą agitację antyżyaowską. 
L^ga wzywa caiy świat cywilizowany do za 
Protestowania przeciwko okruceństwom, stoso 
Wanym wobec obywateli żydowskich w Rumu 
nji.
Konferencja minisfrdui i postów rumuń­
skich w sprawie położenia na Bukowinie

B u k a r e s z t .  (Ż.AT) Poci przewodnictwem 
ministra spraw wewnętrznych Vujdy-Voevody 
odbyła się tu konferencja przy u d /a le  ministra 
oświat i' Kosrakescu, podsekretarza stanu Ange 
lescn, prof. Andrye sekretarza ministra sprs w>e 
dtiwosci To teologu oraz licznych delegatów z

Bukowiny. Na konferencji omówiono wyczer­
pująco przyczyny niezadowolenia ludność 
chłopskiej na Bukowinie, które spowodowało 
rozrost picpagandy antysemickie; w ostatnich 
tygodniach Uchwalono podaąć energiczne środ 
ki celem zdławienia podburzającej ag tacji i 
usunięcia pnyczyn niezadowolenia chłopstwa, 
które spowodowane zostało tą agitacją. Inspe­
ktor ministerjum sprawiedliwości remer oraz 
b. m irister skarbu, sekretarz stanu Joanices- 
cu udali się do Bukowiny.

D r. Fildermann zu/rdcU i i *  do krdia 
Karola z  prożba o audiencję

B u k a r e s z t .  (ŻAT) Prezes Unji Żydów Ru 
muńskicli dr. Fildermorai zwróci się z telegraf! 
czną prośbą do króla Karola o przyjęcie go rs  
audiencji. W  depeszy swej di Fiłdermann za 
znacza, iż zamerza poinformować króla o  roz 
miarach ostatnich pogromów aa Żydów

-0O0-

Bretnln przeciwnikiem
kolonizacji bir-bidźańshiej

o s k w a  (ŻAT) Na plenamem rosiedzeniu 
*Ozet‘a'‘ wygłosił przemówienie p. Reuben 
Breinin, który oświadczył, iż nie będzie nadal 
Popierał projektu kolonizacji żydowskiej w ó ir  
Bidżanie, gdyż nie wierzy w konieczność tego 
kraju kolonizacyjnego dla Żydów rosyjskich. 
Bawiąc w Rosji Sowieckiej, oświadczył p. 
Breinin, przekonałem się, iż cały projekt birbi- 
dżańsKi jest zbyteczny. Masy żydowskie nie 
są w projekcie tym zainteresowane, wobec 
czego ma on charakter raczej polityczny, niż 
istotnie kolonizacyjny. P. Breinin prosił o dokła 
dne oddanie treści jego przemówienia w urzę- 
dowym „Fmes“, gdyż w przeciwnym razie bę­
dzie on zmuszony publicznie protestować 
Przeciwko ewentualnemu przekręceniu jego po 
‘Tlądów. P. Breinin przyznał, aż bawiąc obecnie 

jw Związku Sowieckim, spotkał się z całym 
szeregiem inowacji w życiu żydowskim. Je­
stem szczęśliwy, oświadczył p. Breinin, gdy 
widzę, że obecnie rząd sowiecki poważnie za- i 
orał się do zlikwidowania nędzy zdeklasowanej ! 
ludności żydowskiej w Związku Radzieckim. *

W  rozmowie z przedstawicielem ŻAT. p. Biel 
nin oświadczył, iż mimo, że jest on obecnie 
zdecydowanym przeciwnikiem kolonizacji biirr i 
bidiżańskiej, pozostaje jednak oddanym przy- j 
jadelem kolonizacji żydowskiej na Krymie, ; 
gdzie widoki powodzenia są, zdaniem jego, zna 
:zne,
Dookoła konfliktu o koncesję 

na Morze Martwe
L o n d y n .  (ŻAT) Na ostatniem posiedzeniu 

parlamentu angielskiego zwrócił się poseł Ben 
Tilet do rząJu z zapytanem, czy osiągnięte zo 
stałi już porozumienie z rządem francuskim w 
sprawie przekazania zatargu o eksploatację bo 
gactw Morza Martwego sądowi arbitrażowe 
mu. W  odpowiedzi na interpelację stwierdza! 
m nister spraw zagranicznych Henderson, iz 
rząd brytyjski poinformował ambasadora Fran 
cii o swej gotowości przekazania sprawy sądo 
wi arbitrażowemu z zastrzeżeniem, ii rząd fran 
cuski zgodzi się na nektóre warunki wstępne.

Pułk. Howard Bury: Czy arbitraż powyższy 
powierzony zostanie Międzynarodowemu try 
bti na łowi rozjemczemu w Hadze?

Min. Henderson: Sprawa ta ma być jeszcze 
rozpatrywana.

Cierpienia 
wąt roby 

i nerek
leczy tót owocowa 

Korporał.
Ceaa ZŁ 4.00.

Spoirół wżycia 
zatęczony.

K . A R P O S A l
K a r p i ń s k i e g o

Odroczenie konferencji świato 
wej tiith Trumpeldor

P r a g a .  (ŻArl) Z powodu przesunięcia term 
nu rew zjonLstyoznej konferencji światowej o< 
raczone zcstało również otwarcie światowego 
zjazdu Brith Trumpeldor, który wyznaczony ta  

stał pierwotnie na 27 lipoa. Zjazd Brith Trumpe 
der odbędzie się od 17 do 21 sierpnia w Brat 
sław ę stolicy Słowacji. Konferencja otvrartt 
zostanie na uroczystym posiedzeniu, na którei». 
Wystąpią z przemówieniami Wł. Żabotyński, 
Meir Gross/nan, dr. Hoiutar (Ryga) i Ryszard 
Lkhtheim i Bemn>.

Czechosłowacke ministerjum k»ieji postano 
wiło udzielć uczestnikom konferencji rewLzjoni 
stycznej 31 proc. zniżkę na wszystkich koie 
jacfa państwowych.

ZGON NADRJ BŁt A eZ^BZWrKU I E O ta m f*  
NU. W Altanie zmarł przeżywszy lat 73 dtqgoAe* 
tui nadraMii gmin żydowskich w Szlw.wigi* i Hol­
sztynie dr. Meir Lamer. Zmarły przez 30 lat* pcł< 
nil fuikcje naczelnego rabina w Altanie IV. Lep* 
ner urbdżfl się w 1857 w Częstochowie i za mto? 
(ta jeszcze przybył do Niemiec. By! ar1. rem 
ragą dzieł z dbiedusny badań and Ta 
dzięki którym zduby osegłot wielkiego 
sty sr aro;' ssi oły.

PRZy JĘCIE DLA ARCHITEKCI 
SKIBGtO W LONDYNIE. Znany bem&feki anM i 
tekt Er kii Mendel sohu (Żyd) jgtphuezouy aoataj 
do Londynu, gdzie wygłosił w loudyńskóem to *  
warzystwie Architektów odczyt o ar*
tystyeznyeh w nowej sztuce architektonicznej. Gai 
ła prasa angielska zamieszcza petae uznania ar* 
tykuły dla t&leutu Bncha Metode&sofana. 
skii Arts Club obrł p. MendaLsofama aa iw ‘g o  cakfM 
ka honorowego.

r e d u k c j a  p o d a t k u  DiziEsa^ansoniugu
W PALErtTYNIE. Rząd zienukował o 50 proc. po 
datek dzi&lęcinowy z tegorocznych zbiorów oat» 
miny. Z ulgi tej uie będą Korzystać jedynie wis* 

sciciele dóbr, oddający swe pola w dmenbawę. Re­
dukcja podatku nastąpiła w zwiądiu z płagą my­
szy polnych w Palestynie. Ze źródeł oncjamydi 
komunikują, iż redukcja podatku dziesa^ohiowega 
jest jednym z rezultatów nadań, niedawno prze? 
prowadzonych przez państwową komisję roiaś- 
ozą.

bieska chorągiew obozu letniego .JUakkabi1' klako 
Wskiej Częste przemarsze ich dziarskich oddzia­
łów, w sympatycznych mundurach, wspólne gry 
sportowe (bez mistrzostw!) i zabawy wieczorne na 
Jeżą do miłych urozmuiceń. Jest leż w pobliżu ko- 
lonja Iow. „Nadzieja-*. juk coroku 1’czatem ru- 
ehliwie i gwarno. Ba vi iu niemało kuracjuszy, 
obozują harcerze, oJdzialy przysposobienia woj- 

, skowego etc. Nie brak więc i atmosfery „domo­
wej" A propos braków, nie brak tu i dancingu 
Wieczornego, przy znajomym hałasie jizzbaudu. w 

•miejscowej „Esplanadzie" oraz w restauracji Kol- 
bera. Tańczy się wprawd.de nie w strojach wieczo 
czorowych (wcale nie! raczej dla przywykłych 

, śmiertelników, rzecz to widocznie równie niezbę­
dna jak i naturalna.

Możnaby tak wiele jes;e powiedzieć o  dobrych 
1 ciekawych rzęchach, ale trzymając się „złoiego 
•vrodka‘‘, należy też coś wsjx>mnieć o niektórych 
Przykrościach, jakie ludzie zwykli odczuwać. Wo­

łając więc o wzmiankę w lym liście, wysokie, jak 
olbrzymy górskie, słupy kurzu unoszące się z 

*®d zaniedbanej drogi gminnej, oiaz -uaiiowiska i 
kupy kamieni, które czyhają wieczorami na nogi 

.teeostrożnych lub niezaopati zonych w latarki Za 
,fząd kolonji zalnterpelował już wprawdzie wójla. 
*1̂  zei'briał nakazać skraplanie drogi, biegnącej 
lteż kolo wiU — leoĄ jak dotychczas bezskuiiOcz-

nie. Podobna wójl i rada czekają na dobroczyn­
ność deszczu. Podohno vox popali skarży się też. 
że wieczorem dokuczają wszędzie małe 1 ampki e- 
lektryczue, oraz zbytnia ruchliwość kuracjuszy, 
którzy mimowoli poskramiają sobie wzajemnir 
pożądaną swobodę. Ale, niestety, tyle swobód na­
wet i Rytroi użyczyć nie potrafi...

A zatem bilans dotychczasowy: KoIoujł „Ogni­
ska-' w Rytrze czuje się świetnie, zbytniej tęskno­
ty za miastem nie odczuwa, a spodziewa się resztę 
swych wywczasów spędzić mile wesoło i zdrowo. 
To też nigdy i nigdzie nie brzmią tak prawdziwie 
i szczerze słowa często rozbrzmiewającej tu pieśni 
studenckiej- „Gaudeamus igitur, iuvenes dum su- 
mus.. “ m. kor.

bisf ze Szczawnicy
(Kor. wł.) Zdawało się, że sezon tegoroczny nie 

dopisze, jednak obecnie Ilość gości dorównuje 
liczbie z ubiegłego roku Zato finansowo sezon 
jest o wiele słabszy, goście pieniędzy nie mają, o- 
sziczędzają, nie czynią zakupów. Właściciele skle­
pów narzekają, a wraz z nimi i tutejsi właści­
ciele pensjonatów, nie mogący osiągnąć nawet 
cen przepisanych cennikami. Chcąc jakoś ubłagać 
gości, związek właścicieli realności urządził 
wie”  ■' znlmwc pod hasłem „Szczawnica dla go 
icT j która ściągnęła moc kuracjuszy. Bawiono

się świetnie do rana Pozatem restauracja zakła­
dowa pod tegorocznem' sprężystem kierowudiC- 
tweni p. Mięcia uprzyjemnia kuracjuszom pobyt 
codziennemi dancingami. Bawi się lrdność połska 
i żydowska w najlepszej zgodzie. Przyleci nowa 
ukonstytuowana komisja zdrojowa robi co może, 
by gościom nie dać powoda* do zaźalei 

Z życia żydowskiego zaznaęzyć należy, że sta­
raniem komitetu Żyd. Kund. Ńarod urządzono 
w ubiegłą środę Akade.nję Herzlowską w sali 
Dworca gościnnego wobec około tysiąca kuraoju- 
!-Ły żydowskich Zagaił p. LampoI, komisarz Ż. 
F. F. w języku polskim, j>oczem przemawiał w 
języku hebrajskim i żyd. rabin Halpern z Krako­
wa i p. Eóelsberg z Tomaszowa W skiad pro- 
flramu weszły też deklamacja hebrajska p. Feli 
Taubenfeldówny z Tarnowa !■ polska p. Hanki 
Gerson z Tomaszowa, oraz koncert (skrzypce i 
foriepjan) pp. Schulmana, Fischle*-a i Gabla ze 
Lwowa. Odśpiewaniem „Hatikwy- zakończyła się 
u-oczystość, która pozostawiła ogromne wrażenie 

Staraniom nowego prezesa laszego kahału p, 
dr. Boi. Lustiga otwarto w Szczawnicy nową ła­
źnię rytualną, która w zupełności odpowiada wjr 
trogem bigjeny. Naprawdę, kuracjusze, korzysta­
jący z łaźni i wanien wdzięczni są dr. Lushgowń 
który w tak krótkim czasie swego urzędowania 
potrafił dokonać dzieła tego. ni? ta-zae na sł 
jde fundusze kahału i inn truduośe^
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Delegaci mi^ynarodaweie kongresu 
studentów zwiedzaj* Zye. Dum Akad. 

W • ■ r t t iW lt
A A ty k e n ie k l w #otqp  d « te g * ia  p o ls k ie g o
Ja* już donieśliśmy p r»d  kliku dniami, obiado­

wał W Warszawie międzynarodowy zjaad studen­
ckich organłzaoyj sańfJpELłooofWych. Z okazji
obrad zjazdu ureąizifc studenci żydowscy na cześć 
delegatów przyjcie  w  Żyd. Domu Akademickim 
Na przyjęciu jednak Zjawia się tylko delegaci 
zagraniczni, podczas gdy dćdegafci polscy nie przy 
byli. Gości przywitał przemówietńam francuskiem 
i memieckiean proces oenfcraiU żydowskich imsty- 
tucyj samopomocowych adw. Lewin, poczem prze­
mówił dyrektor Demu Akademickiego dr. Schip- 
per. Następnie gośdie z i^ a tó li gmach, wyraża­
ją c się z podżiwem o nowoczesnych urządzeniach 
bomu, który w  niczetń nić ustępuje zagraujtezttytn 
flódKhn akademickim. Z kolei nastąpił uroczysty 
bankiet, który minął w niezwykle serdecznym 
nastroju.

Nieubyt miły nastrój natomiast panował na o- 
statniem posiedzeniu kongresu, gdy delegat polski 
p. Kuczata ostro wystąpił przeciwko rezolucji. 
Wzywającej do zbratdima ńarodóW i dĄżehla do 
|*JpraWy stosunków rttiędlzj narddahii, któryth 
współżycie Jfest dotąd wyhdfcnłe ZdoStrzone. P. Ku­
czata odniósł rezolucję tę do StoSOUkóW połsko- 
gydowskich, przyczem o św ia d czy łiż  obecne sto- 
fttdM tnięctey Żydami a Polakami są wywtarcza- 

poprawne i naród polski nie życzy sohie 
Ich dalszej poprawy. Mówca nie ma też nadzieji, 
by stosunki te kiedykolwiek miały być lepsze.

tVeaaoiwko tytn wywodom wystąpił delegat ży­
dowskich organizacyj studenckich we Francji, do- 
yent uniwersytetu hebrajskiego w Jerozolimie dr. 
I>™skefceng, który oświadczył, że naród żydow- 
m .  przeciwnie, żywi niezłomną nadzieję, że sto­
sunki polsko- żydowskie ulegną w przyszłości po-

UR0GZYST06CI HBRZLOWSKIB
Nisku. (Kor, wł.) Staraniem tutejszej młodzieży 

■tantstyutnej odbyła się dnia 16 bm. uroczysta 
wtademja żałobna z okazji 26-letaioj rocznicy go- 
Md aas«;go Wodza blp. Teodora Hertla. Przemó- 
bfSetite wygłosił to w. Potascher z Jarosławia, 
puczeta żńfciraftd odśpiewali „HatikWę11 i „Tochza- 
kna“ . Urządzona następnego dnia zbiórka na ŻFN. 
p n jń la s łi kilkadziesiąt złotych, które Wysłano 
bo centrali żFN. w Krakowie, życie sjońskie mo- 
ftoby  się boidaiej rozszerzać w naszetn mieście, 
gdyby Inteligencja żydowska wyszła Z apatji i ża- 
■fęia się sprawami sjońskieid. (O 1*.)
KtiNfrEftEtoCJA KRATOWA AKTORÓW ŻY­

DOWSKICH W POLSCE
Dziś rozpoczyna w Warszawie obrady 12-ty do- 

frocłmy zjazd aktorów scen żydowskich w Polsce. 
Ponieważ do związku polskiego należy szereg 
aktorów występujących w  różnych miastach Euro 
pry zachodniej, w  zjaździe wezmą udział delegaci 
uiełylko Polski, lecz również z zagranicy.
KOŃKERENOJA PRASOWA U WOJEWODY KO  

3CIAŁKDWSKIEftG
WowO Zamianowany Wojewoda białostocki p. 

fcćSoialkownkl zaprosił w sobotę do siebie przed 
stawicieli prasy W dłuższCm przemówieniu pro- 
framowetn podkreślił wojewoda m. in iż wszy- 
fctkfch obywateli traktować będzie na równi i sptra 
Wiedli wie, bez różnicy wyznania i narodowości. 
Po konferencji p, wojewoda Kościałkowski zwie- 
jpiilLk'* l>i * m i i .......................u .  li i i i n i i i l l f żtai

dził świątynie wszystkich wyznań M ln. zwie­
dził synagogę chóralną, gdzie został powitany 
pr zez rabina.

GDYNIA BUDUJE WŁASNĄ ELEKTROWNIĘ 
Gdynia zamierża przystąpić w krótkim czasie 

do budowy własnej elektrowni, któraby objęła swą 
siecią całą przyszłą wielką Gdynię, Ogólne kosz­
ty budowy elektrowni wvndosą około 5200.000 zł., 
budowa zaś ma być przeprowadzona etapami w 
ciągu 5 lat.

Rozpoczęcie budoWy nastąpi jcsżcże w roku bie­
żącym lob W roku prżyizłym Dotychczas Gdynia 
zasilana Jest prądem elektrycznym z elektrowni 
w  Gródku
(ŚLEDZTWO w  SPRAWIE ZAMACHU w  POSEL­
STWIE SOWIECKIEM DOTĄD NIE UKOŃCZONE 

W ubiegłą sobotę powrócił z Wilna do Warsza­
wy sędzia śledczy do spraw szczególnej wagi przy 
rmrszawskim sądzie apelacyjnym p. Skórzyński. 
BeWił on przez tydzień w Wilnie w związku 
z śledztwem w sprawie nieudanego zamachu na 
poselstWÓ sowieckie w Warszawie. Słychać, iż 
dotychczasowe śledztwo doprowadziło r,a razie 
do areszłdwańia trzech Rosjan podejrzanych O u- 
dżiśł W żamadH). Ukończenia śledztwa spodziewać 
się należy za trzy tygodnie Wówczas dopiero Zna 
ne będą wkżyśtkie szczegóły dochodzeń oraz na­
zwiska arebztowauyeh. IM a razie jednak t rwają na 
dal intensywne prace około zakończenia docho­
dzeń.
PRZYJACIEL CARA I RASPUTINA, DYMITR 

RuRfrfSTEtN BaW I W WARSZAWIE 
Jedną z najpopularniejszych osobistości w car­

skiej Rosji był niewątpliwie osobisty przyja­
ciel cara Mikołaja 1 RdspuMńa Dymili- RUbirlsTeih, 
pochodzący z biedhej rodziny żydowskiej W War 
stawie Przed okrągło 25 lały Rubinsteinowi po­
szczęściło się w wielkiej transakcji giełdówój, 
wnęki czemU wlobył znarzną fortunę. PraeęiÓki 
się wówczas do Petersburga, gdzie stał się głów­
nym dostaWcg pieniędzy wśród najwyższych sfer 
arystokratyeznydi W tym charakterze zawarł 
też Rubinstein znajomość z Rasputinem, dzięki 
któremu Uzyskał dostęp na dwór carski Słynnie 
były w eałańi Petersburgu Wspaniałe przyjęcia, 
Urządzane przez Rubinsteina W jego pałacu.

Po zmordowaniu Rasputina zaczęły się przeciw 
ko Rubinsteinowi intrygi -Z polecenia rząóU Zo­
staje on aresztowany. Dopiero po wybuchu rewo­
lucji bolszewickiej udało mu się cciec e więzie­
nia. Przed kilku łaty przybył Rubinstein do War 
szawy, gdzie usiłował rozpocząć rokowania w 
sprawie Większej pożyczki dla dolski, ówczeshy 
jednak minister skarbu p Czechowicz, znając a- 
WaWtUmiczą 'przeszłość Rubinsteina, Odmówił 
przyjęcia go. Obecnie znowu Wypłynął Rubinstein 
na gruncie warszawskim W  kołach giełdowych 
mówią, iż za mierżą On zakupić w Warszawie wfę 
kszy pakiet akcyj.

ZABÓJSTWO POSTERUNKOWEGO 
W dniu 19 bm. bostił zabity w Puławach przez 

dwóch włamywaczy posterunkowy p. p Karol Ta 
racha.

Post. Taracha Zatrzj^mał dwóch złoczyńców na 
gorącym Uczynku włamania do mieszkania Urzę- 
Ariia sejmiku powiatowego. Na widok policjanta 
włamywacze dobyli rewoiwórów i obsypali ś p. 
post. Tarachę gradem kuł, z których jedna ugodzi­
ła go w głowę, powodując natychmiastową śmierć 
Po dokonańiu zbrodni bandytom udało się zbiec 
Władze bezpieczeństwa zarządziły natychmiasto­
wy pościg.

Międzynarodowy kongres kobiet
z  w y k s z t a ł c e n i e m  a k a d a m l c k i t m

W piątek dnia 18 lipca bm. otwarty został w  Pra 
dze Czeskiej Międzynarodowy kongres kobieit z 
Wyższem wykształceniem, zrzeszonych w Między­
narodowej federacji kobiet z wykształceniem aka- 
demickiem. do której w  chwili obeonej należy oko­
ło 50.000 członkiń.

Prezesem Międzynarodowej federacji kobiet % 
W yższem  wykształceniem jest dr. Winifred Cułłis, 
'profesorka uniwersytetu londyńskiego i czynna 
działaczka na polu .,-pacjl kobiet. Dr. Winii-
Ged ląuaLU goioż^Ja .-ówuież wiiołkie zasługi na no

lu propagandy wychowania fizycznego wśi-ód ko 
httet.

Międzynarodowa federacja kobiet z wyższem 
wykształceniem zalożoaa została w roku 1320 w 
Londynie, a celem jej jest dążenie do zacieśnienia 
węzłów współpracy między kobietami z wyższem 
Wykształceniem całego świata. Dzisiaj w Federa­
cji reprezentowanych Jest jut 37 państw, a ilość 
ich wzrasta t  roku na rok.

Za jedno ze swych naczelnych zadań uważa fede 
*■, ' ‘ W  stypendiów studentkom i  obaw- i

w cni kom szkól wyższych celem umożli-wiema pró- 
wadzenia studjów w poszczególnych państwacS ' 
Slypendja le mlziclaut: są bądźlo z ceaitrak.ego fi** 
duszu, bądź też ze środków poszczególnych orgó-, 
nizacyj, w skład Federacji wchodzących. Za prA-j 
ce naukowe, odznaczające się specjalnemi walora-' 
mi, członkinie Federacji otrzymują specjalne na-j 
grody. i

Na kongresie praskim, w którym bierze udział} 
około 40 delegatek poszczególnych państw, opaófc0j 
spraw zawodowych omówione zostaną k w e stii 
pozostające w związku z projektem wymiany le­
karzy i lekarek pomiędzy poszczególnemu państwa 
mi, dalej sprawa wymiany nauczycielek sm ół śrfe- 
dńich, problem slyipendjów itd.

Organizatorką Międzynarodowej Federacji kb ,̂ 
biot z wyżsżetn wykształceniem jest generslha se­
kretarka Federacji, Miss Theodora Bosanąuut, zna‘, 
na literatka angielska. Theodora Bosar.ąuet jest 
autoiką popularnej pracy krytycznej „Henry Ja­
mes at Work“ oraz książki „Hariet Mąrtineau“ , wy : 
danej w roku 1928 Theodora Bosanąuśt pieiWot- 
nie zajmowała się geologją i jako stUdetltka gOO-' 
logji użyskala na uniwersyttećle londyńskim sto­
pień akademicki.

Delegatki prdśkifego kohgresu Federacji koblćł 
z wykształceniem akademickiem przyjęte zostaną’ 
ńa specjalnej audjehfeji przez oreżydetita Mdśary-' 
ka i złożą wizytę córce preżydeuta, Alicji, która 
na ich cześć Wyda wie!ki bankiet w ogrodzife zam­
kowym Po Zamknięciu obrad kongrusu, uczestni­
czki jego wezmą udział w szeregu wycieczek po. 
Czechóslowaćji. 
i  ■

ECHA ZE ŚWIATA.

B b M u i  n iiw ifh s ie io  mostu 
na sWiEcii

Oczywiście w Ameryce W San Francisco na o- 
śmioletnich studjach, prówadźórtymh pod kierun­
kiem pierwszorzędnych konstruktorów i techni­
ków świata, zapadła decyzja zbudowania mostu, 
który n a wy t w amerykańskich warunkach zdurnie1 
wać musi potwornością swoich rozmiarów. M o S t 
ren ma być skonstruowany nad Złotemi Wrotami/ 
przy W jeździć do portu Sin Rranoisco. Długość je-; 
go wyuósić będzie 2835 metrów, zatem bezmała 3. 
kilometry i W {Vnnkde najwyższej swojej elewacji 
wznóslć się będzie o 250 metrów ponad poziom mo 
rza Olbrzymim tukiem, którego otwór mierzyć bę­
dzie 75 metrów. Cokoły mostu opierać się będą na’ 
skaiistem podłożu, na jakie natrafiono na głębo-. 
kości 47 metrów.

Można sobie wyobrazić, jakie olbrzymie koszty 
pociągnie ża śobą budowa obliczona w tak gigan­
tycznych rozmiarach, a także ilu ludzi, zarówtno z. 
pośród zwykłych robotników, jak wykwdlifikowa 
rtego personalu technicaiego oraz kierowimczych 
sił fachowych, znajdzie przy tej budowie korzyst­
ne zajęcie. Zagadnienie bezrobocia i \v \meryoa, 
tak samo jak ‘na całym świecie, jest palące, bodaj 
też podobno roboty przedsiębrane są nadewszy- 
śtko z myślą o mOiliwóściach przeciwdziałaniu mu 
Na rozpęd taki stać jednak tylko Amerykę.

Katastrofalny tajfun nad 
Jaioaji

S e tk i o f ia r  w  tw ltifcch , dom acłt*  
w ielo iu iifo B u i^ e  sz k o d y

Wedle informacyj napływających z Tokio, kata­
strofa olbrzymiego orkanu nad Japońją, o któryńi 
donieśliśmy pokrótce już onegdaj, przybrała za-! 
strasżającc rozmiany i nie dające się w pierwszej ’ 
chwili doćeńić straty. Dotąd zginęło z powodu taj­
funu podobno przeszło tysiąc hidzi. W porcie Na­
gasaki utonęło podobno kilka okrętów Na pcłneiU 
morzu zatonęło kilkaset łodzi rybackich z załogg;
O parowcu Korai-Maru, na którego pokładzie znaj 
dodało się 120 osób, niema dotąd wie ci; zachódJ* 
obawa, że i ten okręt zatonął. W łióznyćb mias­
tach japońskich uległo •zagład-’,ic reiki domów, a 
wśród grużów śmierć analażly setki domowników 
Wszystkie linje telefoniczne i .ełcgraficzne były 
przerWane 7. krótkich radjotełegraficzuych wiado 
mośći wynika, że setki kilometrów żieiUi została 
zupełnie wyniszczonych. Okropny tajfun skiero­
wał się ku południowej części Korei StraszKW* 
■katastrofa żywiołową tajfunu mdiodzi ża jedną * 
najokropniejszych w os+ataicfi kilkwdziesięcB1 
latach w Japonji. Wedle o>bieżnvch oblicźeb 
szkody wyrządzone przez straszliwy tajfun wy®®" 

oataiu taiijpdów hetarów.
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19. m. 44

Pod adresem powiatowej 
komendy P. P. w Kiakowie!
Samuel Stcnger, handlarz ze Skawiny, jechał 

nocy z  czwartku na p ątek 18 hm. z Krako- 
do Skaw.ny, wioząc towar na furze Stefana 

Nowaka z Samborka. W  Podgórzu, u wylotu 
Kalwarjskiei, kiiku oipryszków napadło na 

rę, zabićra.ac latarkę oraz obrok dla koni. W  
alszej drodze inna grupa opryszków zaczęła

Era szyć jadących, którzy obawiając się pono* 
nego napadu, zacięli konie i w szybkę,m tem 

pie dojechali do portjerni przy szpitalu w Ko* 
(bierzynie. Tutaj zjaw ł się nareszcie posterunko 
wy (była godz. 11-30 w nocy) i za indagował 
pnzedewszystkiem o... brak latarki. Kiedy Stan 
ger zaczął tłumaczyć, że latarkę skradziono 
jmn w droaze czego świadkiem był Nowak, po 
tterunkowy, żądając 20 (!) złotych grzywny 
2a brak latarki, zelżył Stangeia najgorszemi 
wyzwiskami, a nadto uderzył go dwa razy w 
Igłowe, raniąc do krwi i strącił mu okulary. 
IStanger, pobity upadł na ziemię, poczem odwie 
ziano go na V. komisariat PP w Krakowie, 
gdzie udzie b tk> mu pomocy, poczem nad ra 
nem przewieziono go do Skawiny. Mdlejąc, 
zgubił Stanger 130 zł., nie będące lego własno 
ścią. Policja oddała sprawę sądowi- Niezale­
żnie od tego, wzywamy Powiatową Komendę 
'PP. w Krakowie o ustalenie nazwiska posterun 
,kowego (z posterunków Koberzynie), który 
.w brutalny sposób zelżył i do krwi pobił nie­
winnego człowieka oraz o przykładne ukaranie
go

• o------
— NOCNY DYŻUR APTEK. Dziś w nocy Z wtór 

tu  aa środę mają dyżur apteki: Rynek A—B 43, 
Ml. Gertrudy 1 Krawcderska 74, Konopnickiej 1, 
Krakowska 9 i Kalwaryjska 27
’ — RUCH LUDNOŚCI W MIESIĄCU MAJU. 
W ciągu miesiąca maja hr. zawarto w Krakowie 
tnałżeństw 86 (190), wiem żydowskich 24 (40) U- 
4-odziło się żywo dzieci 453 (425) nieślubnych 98 
(84), w ozem z mak żństw żydowskich rytualnych 

(19). Wśród żywo urodzonych było chłopców 
'225 (217). W tym samym okresie czasu zntarło 
osób 332 (324), z czego miejscowych 230 (230). Licz 
•ba zmarłych w szpitalach wynosiła osób 188 (170) 
Z przyczyn śmierci najwięcej przypada na gruź- 
iicę 75 i n nowotwory 29 Wśród zmarłych było 
chrześcijan 258 (272), Żydów 74.
, — PORADNIA DLA MATEK I NIEMOWLĄT. 
Dyrekcja Państwowej Szkoły Położnych podaje do 
publicznej wiadomości, że z dmiem 1 sierpnia br. 
^twiera „Poradnię dla matek i niemowląt". Go­
dziny przyjęć wre wtorki i czwartki od 4—6-tej 
.(16—-18) popołudniu. W niedziele od 10—12 przed- 
'poł. dla matek, które ze względu na zajęcia nie 
•mogą się zjawić w tygodniu Porad udziela się 
bezpłatnie.

— KONKURS NA PRACE Z ZAKRESU ROL­
NICTWA I LEŚNICTWA. Polska Akadem]a Umie 
jętoości przedłużyła konkurs z fund. im. Wł. J 
Fedorowicza na następujące tematy: 1. Analiza 
genetyczna jednej z rodzimych ras zwierząt do­
mowych. 2. Zbadanie biometryczne ras jednego 
z polskich gatunków drzew leśnych. Nagroda za 
najlepszą pracę na każdy temat wynosić będzie 
3.000 zł. Nagrodzona praca staje się własnością 
Akademji. Prace opatrzone nazwiskiem autora 
lub też godłem z nawiskiem autor w zamkniętej 
kopercie nadsyłać należy do Akademji do dnia 
30 kwietnia 1931 r.

— „MARSZ SZLAKIEM KADRÓWKI". Sekcja 
nagród Komitetu obywatelskiego „Marszu szla­
kiem Kadrówki1 zwraca się z gorącą prośbą o 
składanie nagród dla drużyr,, biorących udzaił w 
dorocznym marszu: Kraków (Oleandry)—Kielce. 
Do tej pory ofiarowali nagrody: Prezydjum m. 
(rakowa (puhar srebrny). Dyrekcja kolei (2 cen­
ne nagrody). Komitet P;>wislowv WF i PW„ 
|tr. Kapldcki tV- ■ ' ' ’ ' : viry. dzierż, re-
fltaurffcy. pod , Raiuj,.  ci) Ponadto an­

o d  d i i i  2 2  b .  n .  w  k in ie  „ A P O L L O "  - -  A reyd iM e tredcl i gry! N a jlęp u *  k n u r  a n»]w i^k»w ' artystki Europy -en'.*.-.'

H EN N Y PORTEN S S !S * S  FRANK LEDEREK ŁHŚS','.: 
► ►►►►► P O C A Ł U N E K  K O C H A N K I  < 444t<
wspaniały dramat miłości i namiętności — Żar ucaać! — Pieść budzących się anty stów -  Dreasczo nieapod iewanyeh emoey 
Przepiękne tło — Żywa akcja — Doskoaaia gra — FiapuJ^^s naomtnty — Dynamik* ajtucji — Mtatbzowaka reiyaerja' — Fil. 
pełen wzniosłego realizmu w najsnbteiniejszej poasji! — Obra* ten wywiera MV/nf.omnia«# w raianiol — Ote jes< prawdiiw 
gyrofenjs m iłości! — N a d p r o g r a m :  W yborna kom od Ja 2 aktowa pod tyt. „ U d y  ż o n y  n i e m a  w  d o m u * * . Kino .A I'uLf.0
posiada najtepszy zesi ół koncertowy pod dyr. pro?. Grosamanna

p »■ fgĘ i ie - m i ------
iron dk do-oc t o  do3Vi nen dud bto T3733 
.-3v :  nen  ma -a1? m-na oy -oiik o n 1? j-o jt  nnor 
m  by vio nx nm1? mm nn7x om  xnnv  n  jn' 

'm m n  Dtrs c fa r m  jw
Tyrali oman 

3VWi D” n oyVa bisr ra"bt 'a*

desłali datki pieniężne: pp Minister Boeraer, Wi­
cewojewoda Mikosz, Gen. Trojanowski, Gótz-Oko­
cimski, Dyr. Kesler, Kasa Oszczędności m. Kra­
kowa, Dyrekcja Miejskiej Kolei Elektrycznej.

Nagrody i datki pieniężne przyjmuje przewodni­
cząca sekcji nagród drowa Sędzielowska, ul. Du­
najewskiego 6, tal. 113—03,

— OFLARA KĄPIELI Dnia 17 łun. utopił się w  
czasie kąpieli w Czarnym Dunajcu pow. Nowy 
Targ uczea VI. ki. gir.in. Tadeusz Niebylski z O- 
bozu Harcerskiego w Ludźmierzu.

—  WYPADEK SAMOCHODOWY. W sobotę au­
to ciężarowe Kr. 95846, własność Jaua Krupińskie 
go z Mszany Dolnej, prowadzone przez szofera 
Władysława Wojnarowskiego z kuracjuszami ja­
dącymi z Rabki do Zakopanego, wskutek defek­
tu kierownicy wjechało w Nowym Targu na ul. 
św. Anny na przydrożny ogródek i studnię i wy­
wróciło się. Osoby jadące w aucie odniosły lek­
kie obrażenia i przewiezione zostały innym sa­
mochodem do Zakopanego.

— PRZEZ OTWARTE OKNO. Dajida Antoni, 
robotnik zam. przy ud. Krowoderskiej 1. 60 zgło­
sił na policji, że w nocy z dnia 19 na 20 bm. 
skradziono mu z mieszkania przez otwarte okno 
jedno ubranie wartości 100 zł.

— W OBRONIE WŁASNEJ. Jan Kurowski, kie­
rownik Kółka Rolniczego w  Jaworniku pow. My­
ślenice, broniąc się p^zed Janem Domasem, Któ­
ry go napadł w doniu — postrzelił z browninga 
Domanusa w  bok. Domanus odwieziony został do 
szpitala św. Łazarza w Krakowie.

— WŁAMANIA. W ubiegłą niedzielę dostali się 
nieznani sprawcy do mieszkania Chany Sary Gross 
feid, zam, przy ul. Krakowskiej 1. 14 przy pomocy 
dobranego klucza lub wytrycha, skąd skradli 5 cza 
pek świąteaznych, 2 tałesy i biżuiterję, łącznej war 
tośc-i około 6.500 zł. Dochodzenia w  toku. — An­
toni Wójlbowicz plut. 5 pac. zam. przy ui Brzo­
zowej 18 zgłosił, że w niedzielę między godz. 19 
a 20 dostał się nieznany sprawca do jego mie­
szkania przy pomocy wytrycha, skąd skradł mu 
srebro stołowe wartości 350 zł. Dochodzenia w 
toku.

— CZYJ ROWER? W I. Komisarjacie PP. przy 
ul. Starowiślnej zdeponowany jest rower bez mar 
ki z bagażnikiem i torebką na przyrządy. Poszko­
dowany żgłosić się może celem rozpoznania wspo 
maianego roweru w powyższym Komisarjacie PP. 
w godzinach urzędowych.

— NA GORĄCYM UCZYNKU. Starzek Józef lat 
37, ślusarz bez zajęcia zam przy ul Wielopole 
4, Lieberman Jonas lat 37, bez zajęcia, znany 
złodziej zam. przy ul. Czarneckiego 10 i Szymska 
Józefa lat 26 prostytutka zam. przy ul. Krakow­
skiej 44, przytrzymani zostali za kradzież kieszeń 
kową kwoty 180 zł i zegarka przy bufecie hotelu 
„Royai" na szkodę Józefa Ma łysa.

— POŻAR. Onegda; powstał pożar w zabudo­
waniach Zofji Karaś w Szczurowej pow. Brze­
sko, który przerzucił się na sąsiednie zabudowa­
nia i zniszczył 5 domów mieszkalnych, 10 stodół 
ze stajniami i zbiorami. Szkoda i przyczyna po­
żaru ua razie nie ustalona Ofiar w ludziach nie 
było. Dochodzenia w toku.

— 80-LETNI A WARJATKA PODPALIŁA GO­
SPODARSTWO WIEJSKIE. Dnia 14 hm podpali­
ła umysłowo chora Magdalena Nisztal (lat 80) 
dom Michała Misztala w Suchym Gruncie, pow. 
Dąbrowa. Pożar zniszczył cale zabudowania go­
spodarskie, inwentarz martwy, zbiory tegoroczne 
oraz 1 świnię. Ogólna szkoda wynosi około 2.000 
zł. Spalone zabudowania ubezpieczone były w 
PDUW. Misztalowa po podpaleniu zbiegła.

— W ubiegłą sobotę spaliło się 2.150 m. kwa­
dratowych młodego jodłowo- świerkowego lasu w 
miejscowości Gaboń pow. Nowy Sącz, należącego 
do lasów państwowych. Szkoda wynosi około 2.U00 
zł Przyczyna pożaru narazie nie ustalona

 o--------
ZMARLI:

Samuel Goldstein 1. 52, Samuel Ileilmann !. 56, 
Małwina Hammer 1 8. Leib F  ̂mnbaum (z Ostro-

Ceny biletów znaczni v /nf j.oui*

3E H B I I
Wtorek 22 lipca

Kraków (312,8) 11.40. Prze?!. Prasy. PAT. 11.58. 
Sygnał czasu. Hejnał, 12.10. Gramof. 13. Kom. me­
teor. 15.15. Kom. gosp., 16.15. Gramof. 17.35. Od 
ozyt p. t. „Z wędką przez Podhale" wygi Dr J. 
Lankau, 18. Koncert z Warszawy (Schubert, 
Gresehier Urbach, Rachmaninow, Lehar), 19. Prze 
giąd radijowy — wygi. Dr. W. Wilkosz, 19.20. G-eł 
da rola. 19.35. Prasowy dziennik radiowy. 19.50. 
Opera z Poznania, w przerwie program oraz komu 
niikaty.

Warszawa. (1411,7) Łódź (233,8) 18. Koncert.
Poznań. (334,8) 14. Giełda. 19.50. Opera.
Katowice. (408.7) 12.05. Gramofon, 13. Kom. metea 

roiog., 16. Kom. Połsik. Zw. Zrzeszeń Goospr.d., 
Woj SŁ 16.20. Gramioi. 17.35. Odczyt (p. Kraków), 
18. Koncer1 Ip. Kraików), 19. Odcinek pow.eśei, 19.15. 
Rozmaił, program, 19-25. .Budujmy własne zacisz* 
domowe" M. Namysł. 9.50. Opera.

Lwów. (385.1) 11.40—19.50. p. Kraików.
Wiedeń. (5 €.3) 11, 15.15, 20.35. Koncerty.
Budapeszt. (550j 17.30 i 20.20. Koncerty.

Z  TEATRU, LITERATURY I SZTUKI
— Z TEATRU „BAGATELA" Jutro we środę 

23 i we czwartek 24 lipca, odbędą się w teatrze 
„Bagatela" o godz. 9 dwa występy niezrównanej 
artystki Ireny Salskiej w ciekawej i niegranęj je­
szcze w  Krakowie kotnedji współczesnej w 4 ak­
tach Władysława Jastrzębca pt. „4 ludzi w czte­
rech ścianach". Z Ireną Solską zjeżdża pierwszo­
rzędny i doborowy zespół. Oiprawa sceniczna po­
mysłu świetnego dekoratora prof. Wincentego 
Drabika. Na zakończenie przedstawienia odbędofta 
isę rewja mody z udziałem uroazych artyttek 
warszawskich. Bilety sprzedaje cały dzień kawt 
zamawiań w teatrze „Bagatela".

— RABINDRaNATR t a  g o r e  i  b t a j j k  s a i  
PRÓBACH „ŁASIMY". W  Berlinie odbyła się ge­
neralna próba sztuki Szekspira „Gaego cbcerieT, 
przygotowywanej od dłuższego ezasr przez „Han 
bimę". Na generalnej próbie obecnych byłe l ic H  
znanych osobistości z życia Mterackc- artysiycaH 
cego Berlina. M. in obecny był Rahoniranatt Ta­
gom. którego w  imieniu, zespołu powitał adw. X) 
Gramemamn. Na jedinęj z ostatnich prób był ró­
wnież obecny Gh. N. Bialik, fctóry wyraził saęj 
z wielkiem uznam em o  grze artystów. (ŻA.T).

i) L 72, Ignacy Pempei 31

em m m
Dr. Chaim Hllfsfein

ordynuje w chorobach o/ew nofrznych  
od 3—5

Kraków, ulica Dietiowska ii. 83.
________________T elefon 113-73______ u * *

Kol. Drowi Alfredowi Kriegerowi z powoda 
śmierci bł. p. Jego Oica, wyraża swe najgłębane 
współczuce

Stew- Żyd. Słuch. U. J. „OgofeKó" 
2439x w Krakowie.

T o  w Dr. Alredowl Kriegerowł z powodu śuaercf 
Jego blp. Ojca wyrażamy wynaizy naÓKtetetoe**)
wsipńłczucia.
1062« Org. „Hanoar Haiwri" w Krakowie.

Pozostałej w nieutulonym żahi Rodzinki Blp. 
Emila Folkmara. szermierza naszej idei, wyr 
raża najgłębsze współczucie

Komitet Lokalny Organizacji SJoósktel 
2436x w Zakopanem. __________

Celem  uniknięcia przerw y w w ysyłce  
pism a, prosim y o r y c f  ' odnow ienie 
prenum eraty na m iesiąc l i p ie ń  b a -
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Sensacje  ̂dnia
Malwersacje w paryskiej filji 

„City Bank1'
"W paryskiej fiiji „Nattonai City Bank of N ew  

York" wykryto szeroko rozgałęzione oszustwa, któ 
rycb ofarą padła głównie południowo amerykaó 
ska kióentTa bankiu, zwłaszcza bogaty Wenezuela- 
nin, nazw.shrem Cardessas, który sam stracił podo 
bno 475.000 dolarów. Ogółem obiioziają małwwŁacje 
parysk ej ŁIj.i nowojorskiej _Oity Banfc" aa 20 mi 
'.jonów franków. Oszustw dokonał Wenezuełaniin, 
\'M;anueva. Pćficjla poleciła aszosta aresztować, ale 
ten zdołał w międzyczasie umknąć. Niewiadomo tyl 
ko dokąd: edni są zdania, że do Hiszpanii, drudzy; 
że do Belgii. W związku z tem wyjechały też ajenci 
paryscy do Brukseli na poszukiwania aa oszustem, 
który ukr> wa się podobno _w podbmkseistldm — !e- 
siie.

Strnnćs — uwolniony!
W procesie apelacyjnym przeciw Hugonowi Stin 

nesow;, o c/c-m donosłfijany już w naszem piśmie, 
został oskarżony ponowne© uwolniony, a to na 
statek braku dositata. znych dowodów oszusrwa. 
Uwolniono również dwóch innych oskarżonych, 
Bothmarła i Leo Hirsoha. Oskarżonym v. Waldow 
i Bela Grocss których wyrok piarwszei instancji 
skazał na cztery mies.ąoe więzienia, zamieniono ka 
rę aresztu na grzywnę po pięć tysięcy marek.

Jak wiadomo zarzucał akt oskarżenia Hugo Stim- 
o*sowi daleko nJące oszustwa, także w manjpula 
cjach niem eck.ej ..Kriegsanileihe". Obecnie doszedł 
urybuna? ni et niecki do przekonania, że oszustwa za 
łatccoiwwały państwa ościenne (Hnn«mja i Fian- 
cto).

  o - -
SPÓR I TARGI O GRENLANDIĘ

Wedle i-forroacyj pism zagranicznych, zamie- 
raa Wielka Brytanja zakipać urenlandję. a to w 
neta rozbudów arktycznej Unjł aeroplanowi Bo- 
ta ć  wypada, że Stany Zjednoczonej zdaje się, zre- 
jęg-ioę.ały z roszczeń do północnej Gretilandji, a 
to z  chwilą zakupi oma „Wysp Dziewiczych". Mi- 

to jednak i Ameryka północna okazuje zain- 
torwiow mnie dla sprawy Grenłardji.

WuAół Grenlandju toczą się ortatnio stosunko- 
i«M dość ożywione spory mi jdzy Danją, a Nor- 

a oadto doniosły ostatnio pdsma norweskie 
O r-ekornych pertraktacjach Danji z Kanadą o 
aproedm Grenlandri. W Kopenhadze uważają je- 
dna trrenlandję za pewnego rodzaju świętość na- 
WAową.

PROCES EX- CESARZA WTLHFT,MA
jW puotesie jaki przeciw naczelnemu redakto- 

pisma „Berliner Morgenpost" Menidilowi, 
iwik wył easoesąrz, Wilhelm, rozpisano już pierw 
m i rozprawę na 1 września hr. w  Amtsgcricht 

" ‘-'•□a MŁUte Proces budzi dużą sensamę.
BIESITDOWSKI W PM ŚDZE?

Dobrze pere® ro6yijskśe koła etnieraacłde inf jrmo 
t o e  praskie pasmo „Narad" donosi, że Biesiedo 
todd ęnajdtiie się w Pradze, gdzie zatrzyma się 2 
do 3 dni. Do Pragi pnzyiby* miał Blesiedowsku z 
Berfna, pnyczetu podróż Jego powostajB w ziwaąz 
ta  ze spect^ią misją mającą na cełu organizację 
ijwtem—ji;izne! waffal zagrarc ą z© StcJśaetń,

WYPADEK P. TOSCANDłl
Małże noka -nanego dyrygenta Artura Toscandni 

fctoru bawi obecnie z mężem w Bayrocto, upadła 
onegdaj tak Diesaczęśl- wie ze schodów, że Joznała 
abompkkow an ego ztemama no®i. Panią T Oscarami 
poddane natychmiast operacji chirurgie Łnej. Tosca- 
tar! po raz pierwszy dyrygować miał na festwalu 
wagnerowskim w BayreKto

AFERA A LA „SlU.AREK"
W Dortmundzie (zagł. Saary) odkryto na szeroką 

■ taałę zaJv.ro?jną aferę oszukańczą, przypominającą 
tas.iidal brs—1 Skl-arek w Beri inne. W aferę wmiesza 
towh Jest szereg radnych i wyższych urzędnków 
śoruiKundzkl.h Wedle pogł^ck notowano w Dort- 

40.1K..0 bezrobotnych wiięceć, nrż ioh tam 
ta ł istouue. co twektórym urzędniko-m biura pracy 
^ 7. ja ,—iłc wcale znaczne dochody Nadużycia wy 
•zły i “ jaw na statok reweiacyj poczynionych 
Dracz kidoj n doktorów pism dotrtmu.ndzkiicli. Unzed 
taótt, którzy przeprowadzać mieli badania kuntrol 
•e w Dortrmuicliz.ie. raczyli podobno załnter e!towani 
łjgnimrze sutena libacjami po miejscowych refctam 

Jednego z nczciwycli konirojerów ikrzy 
cznno wwrjnem Doszło do tego że dorLmundzk 
radca medyryjKilny uazciwegr kontrolera istotnie 
irTł!''1 za * * ysło-wo chorego: ; eszczęśiłwy tnwtrr 
lat pot>el»il w kilka nwetkęcy poiaui. aauMbćitowoo.

Krwawe starcia w Moguncji
B e r l i n .  21. 7. PAT Radio- Podczas uroczy 

stości z okazji ewakuacji terenów okupowanych 
doszło w Moguncji do starć ulicznych między 
zwolennika::. StahlheLmu i Rciclisbannerowca 
mi. Liczb” ofiar starć uboznych po stronie re 
pnblikańskicgo Reichsbanineru wynosi 10 osób, 
w^ród nich 6 osób jest ciężko rannych.

W miejscewoś \ St. Goar trzy samochody 
ciężarowe, wiozące członków Reichsbanneru, 
powracających z uroczystości w Moguncji, na 
padnięte zesrały przez Stahiheimowców i obrzu 
oone kamieniami. Kapad dokonay był przed o- 
czyma policji.

T̂ aGLCzny bilans tajfunu w Japonii
T o k i o  21. 7. (PAT) Szkody wynządzone 

przez tajsun, który szalał nad Japonją nie sa 
jeszcze cMkowicie znane. Najwięcej ucierpiała 
wyspa Kia Sziu. Przypuszczalnie straty ducho 
dza, do ICC milionów yenów. Siedmdziesiąc o- 
sób zostało zabitych. 100 dotychczas nie odnar 
lezumo. kanm  fh  jest 700 osób. Tajfun zni 
szczyl ‘tCOO domów. Zatonęło wiele <dzi lik 
donoszą z Korei tajfun poczynił tam także z n  
czne szkot y, z powodu jednak przerw.ne; ko 
r.v. .k. cji wsizelioch szczegółów braiu N i eży

I 7aąważyć, że Korea uległa niedawno kaLuuJro 
j tie powadzi, która spowodowała śmierć 25S o 
1 sób a rg.pęlo 252. 20,000 ludzi znajduje sie beż, 

dachu nad głowa, gdyż powódź zniszczyła 5i2& 
domów

* * *
T o k i o  (PAT) W  następstvie tajfunu, którj 

nawiedził ostatnio wyspę Kiu-Sziu, zwłaszczs 
j Szimoneseki oraz Koreę, brak 92 statków rybac 

kich, na których znajdowało się ponad 500 ła­
dzi.

Zamach kolefcwy na G. Śląsku
K a t o w i c e  21. 7. PAT. W  sobotę w godzi 

nach południowych położyli nieznani sprawcy 
na szynach koicjowych mięazy Dąbrówka Ma 
lą a Siemlaiiow icanr' Lam leni© wskutek czego 
lokomotywa przejeżdżającego pociągu towaro­

wego wykoleiła się. Szyny zostały zniszczone 
na przestrzeni 10 metrów. Ruch wstrzymany, 
został na dwie godziny. Ofiar w lud ziłach nie
było. Lokomotywa lekko uszkodzona.

Pam  jfcprszERie m  rynku drzewa
Według sprawozdania Izby Przemysłowo-han 

I dlowej we Lwowie sytuacja w przemyśle i han 
I dlu drzewnym uległa dalszemu pogorszeniu, 
j głównie z powodu zastoju w ruchu kudowla- 
i nym. Z krajów importujących materjaly drzew 

ne z Polski nie dochodzą korzystne wiadomo 
ści co tło zapatrzebowania tych materiałów w 
najbliższym czasie. Tylko Francja, gdzie ruch 
budowlany jest więcej ożywiony, okazuje pew­
ne zainteresowanie dla polskiego drewna. Jeże 
li idzie o eksport do Nieniic, to złe stosunki 
wypłacalności tamtejszych firm spowodowały, 
że niemieccy eksporterzy okazują dużą ostroż­
ność i wstrzemięźliwość w zawieraniu tranzak
cyj.

Jakkolwiek składy materiałów drzewnych w 
Niemczech nie są przepełnione, nie fnniej jed 
nad tamtejsi składnicy z powodu braku gotów­
ki kupują tylko te rodzaje materjalów drzew­
nych, które, w danej chwili są im potrzebne. —  
Wskutek małego zapotrzebowania niemieccy 
importerzy są bardzo rygorystyczni w odbiorze 
materjalów drzewnych.

Zastój w przemyśle drzewnym najdobitniej 
charakteryzuje okoliczność, że na stacjach znaj 
dują się liczne wagony, czekające na zatadowa 
nie drewna, podczas gdy w poprzednich latach 
w tym okresie istniał zawsze brak wagonów, 
tak, że na podstawienie czekać musiało się nie*, 
raz tygodniami.

Śledztwu i proces budzi w  Zagłębiu Riubry zrezumla 
łą sensację.

G D Y B Y  N IEM C Y  Z A W A R Ł Y  B Y Ł Y  P O K Ó J  
W  R. 1917-  

Artykuł Winstona Churchilla

Z ogłoszoueeo ostatnio przez Winstuiin Cburctóta, 
byłego lorda admiralicji l  mitr&tra skarbu w AngE-i, 
arityiLJj dotyczącego zatańczenia, wojny, wytiifca, 
że zdaińem brytyjkiego męża sitam najpotnyśl 
miedzą szansą zawarcia pota/u przez Niem ry była 
zima 1917. Witedytc Rosja załamała się, s Niemcy 
górowaty tniłitamie nad wojskami enterefry. Doipierc 
zima 1917 steła się pewnego rodzaju punikitem zwrot 
nym w ducha- 1 pawodzeniu wiojsk ałuandknch. Ale 
jeszcze w styczniu hiib lutym 1918 mogło dojść do 
rokowań jK-kojowych. Jednakże dyf-otajara gen. Lu  
OendorffŁ który był alfą i ome-zą niietv«c,o miernie 
ckiego s® abu generalnego, ale i miernieokiej polity 
kii, uiriemożliwita wszelkie widoki pokojowe. Niem 
cy planowały olbrzymią ,K a js e r s c li la a h t ‘ ‘, ale szta 
bowcy zawiedli się, gdyż wszystkie siły w kraju 
były  już dawno wyczerpane.

PENSJA DLA MATKI MAJAKOWSKIEGO 
Rada komisarzy ludowych rosyjskiej federacyj­

nej republiki sowieckiej postanowiła wypłacić 
mato Majakowskiego 500 -ubili w  charakterze je­
dnorazowej zapomogi. Kwestja wypłacania Maja- 
kowsfciej stazej pensji nie została jeszcze zadecy­
dowana,

M I Ę D Z Y N A R O D O W Y  P E S T I Y A L  M U Z Y K I  
W S P Ó Ł C Z E S N E J  W  W E N E C J I  

R z y m ,  (Cepa). P rogram  M iędzynarodowego fe- 
stivalu  m uzyki współczesnej w  W enecji został 
ulż ustalony. W  ramach głów nych uroczystości od- 
bęcą się criery koooeuty ab  stralne i  trzy wie­

czory muzyiki kameralnej Obok nowoczesnych 
kom.|tjj7v4orów italskich na program i 2 są ntwary. 
Hindemitha, Honeggera, Barzóka, Blocha, Krene- 
ka, Strawińskiego i w. in. Większa część utworów 
wykonana zostanie na festwata po raz pieiwszv. 
Jeden koncert festiwalowy poświęcony h: zie mu­
zyce klasycznej (Haydn, Corelii, VivaJ<L).

BURZE W EUROPIE
C gwałtownych burzach donoszą również z Wie 

dnia, Berlina a także ze Styrji, Krainy i z Włoch 
ĆWe»secji). W gtaach spadł onegdaj zmów śnieg

JEDNA Z NAJSTRASZNIEJSZYCH 
Pa MIATEK WOJNY

Jedną z najstraszniejszych pam ątek wojny 
jest olbrzymia liczba zaginionych Niema dowo 
du ich śmienci, ale i nie powrócili —  może —  
ag nęłi na placówkach, gdzie żaden sanitarjusz 
nie mógł do nich dotrzeć ,może umarli w niewo 
li bezimienne, może się gdz;eś osiedlili pod 
obceim nazwiskiem —  któż to wie? Takich „za 
ginionycn 'est 85 tysięcy, a bliscy ich n gdy 
się już nie dowiedzą, co się z nńnd stało. Osta 
tnią próbę otrzyman a jakichś wiao.omości o 
tych za-giinonych robi Londyn, a właściwie an 
gielski Związek b. Jeńców Wojennych, który 
zwrócił siz z edezwą do wszystkich b. uczestn: 
ków wojny, by donieśli, jeśli jest im co wiado 
mewi o jakimś zaginionym Największą liczbę. 
zaginionych ma Francja, bo 48 tysięcy, Anglja. 
ma 8 tysięcy, Włochy 5 tysięcy. Niemcy lioą  
swe straty w zaginionych na 24.000 ludzi, cyf-y  
AustroWęter i Rosji nie dają się już dziś ofcre 
Jks.
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GIEŁDA KRAKOWSKA
Międzynarodowy raid awjoni

Jeden s polskich uczestników zachorował w d ro d z eKraków, 21. 7. 1930. Akcje w zaniedbaniu. Dolar 
bez zmiany.

Papiery procentowe: ć-proc. Listy Zastawne
(Banku Krajowego 53, 4-proc. Obligacje Kolejowe 
Bantu Krajowego 38

Zebranie giełdowe cechowało a  dalszym ciągu 
minimalną chęć do pracy. Papiery bankowe, han- 

"dlowe i przemysłowe prawie w zupełnem zanied­
baniu. Poszukiwano jedynie Zieleniewskiego w 
płaceniu 37.50 mocniej pod wpływem Wiednia bez 
trans&kcjj. Papiery procentowe utrzymane przy 
małych obrotach.

Na pogiełdziu robiono 4-proc. Listy Zastawne 
Banku Hipotecznego po kursie 36 50.

"Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów.
Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 

,i  dłiędzyb mkowych sytuacja bez zmiany. Nastrój 
: spokojny przy małem zapotrzebowaniu. "W Kra- 
; Lawie dolar gotówkowy 8.88—8.89, czeki banko­
w o 8.90 i jedna czw. do 8.91 i jedna czw War- 

’ sza w a doi. 8.87 i trzy czw do 8.88 i trzy czw., 
czeki 8.90—8 91. Lwów doi. 8.88—8.89, czeki 8.90 
i jedna czw. do 8.91 i jedna czw. Katowice doi. 
A88 i jeana czw. do 8.89 i jedna czw., czeki 8.90 
i pół do 8.91 i pół. Kurs płacenia Banku Polskie­
go niezmieniony.

GIEŁDA W ARSZAW SKA
Warszawa, 21. 7 PAT Akcje: Bank Polski 166,

, Bank Zw. Sp. Zarobk. 72 i pół. W arsz Tow 
Cukr, 30 i pół, Lilpop 25, Haberbusch 112. Po- j 
życzki. 4-proc. inwestycyjna 111 i pół, 5-proc. kon- 
Wersyjna 55 i trzy czw , 10-proc kolejowa 103, 
8-proc. L. Z. Banku Gosp. Kraj 94.

Waluty: 8.89 i pół, 8.89, 8.91, 8.87. Dewizy: Bel- 
gja 124.61, 124 92, 124.30, Gdańsk 173.35, 173 78, 
172.92, Londyn .3.23 i trzy czw , 48.4,7 i pól, 43.26,
Nowy Jork 8 902^3.922, 8.882, Paryż 35.08, 35.17,
a4.99, Praga 26.43, 26 49, 26.37. Nowy Jork telegr. 
8.914, 8.934, 8.894, Szwajcarja 173.24. 173.67. 172.81, 
Wiedeń 125.93. 126.24, 125 02, Włochy 46.71, 40.83, 
46.59, Berlin 212.86.

GIEŁDA POZNAŃSKA
Poznańska giełda zbożowa z dnia 21 7. 1930. 

Żyto 19 i pół do 20, tendencja mocna, pszenica 
48— iy spokojna, jęczmień przemiałowy 19 i pół
do 22 stałe, owies 22—23 stale, mąka żytnia 35
stałe, pszenna /ó i pół do /7 i pół stale. oLreby 
zytnn. 13 i pół do 14 i pół, pszenne lO—17. Ten­
dencja stała

GIEŁDA WIEDEŃSKA
Wiedeń. 21 7 PA i’. Waluiy i tkw i z y :  Berlin

• 168.75—109.25, Budapeszt 12389-124 19 Bukareszt 
4.19 i siedem ósmych do4.21 i siedem ósmych,, 
Londyn 34.38 i pięć ósmych do 34.48 i pięć ó- 
smych Nowy Jork 706.45—708 95, Paryż 27.79—
* 7.89, Praga 20.94 i jedna, ósma do 21 02 i jedna 
ósma, Warszawa 79 22—79.50, Zurych 137.28— 
137.78. Amerykańskie 703,30-707.30, Niemieckie 
lbo.50 109.10, Włoskie 37.15—37.31, Polskie 79.07 
—79.47, Szwajcarskie 137.32—13812, Czeskie 20.93 
i trzy czw do 21.0 5i trzy czw., Węgierskie 123.73 
-124.13.

Papiery wartościowe: Renta majowa 1.83, Ren­
ta lutowa 1.90, Renta koronowa 1.84, Los^ Turec­
kie 18.40, Lwów Czemiowce 44 i pół, Cement 83 
i jedna czw., Zieleniewski35, Galicja 23

GIEŁDA ZURYCHSKA
Zuiyih, 21. 7 PAT Paryż 2025, Londyn 2503 

i jedna ósma, Nowy Jork 5.14 i pół, Be.gja 72.95, 
.Włochy 26.95, Berlin 122.87 i pół, Wiedeń 72.71, 
Praga 15.25 i pół, Warszawa 57.75, Budapeszt 
90222 i pół, Bukareszt 3.06.
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0 pożyczkę dla kolei polskich
W „Gaz. rian<ll.“ czytamy: Obecny u kr es letni 

spowodował przerwę w pertraktacjach, prowadzo 
cych od pewnego czasu przez Ministerstwo Ko­
munikacji w porozumieniu z Ministerstwem Skar­
bu, o zaciąg-:ęcie pożyczki zagranicznej na cele 

inwestycyjne kolejnictwa.
Podjęcia dalszych pcrlraktacyj, z których część 

została już dość daleko posunięta, spodziewać się 
należy nie wcześniej, niż we wrześniu br.

Również zostały zawieszone pertraktacje, pro­
wadzone z jedną ze znanyclf instytucyj finanso 

' wych francuskich, która wyraziła gotowość u- 
dzielenia kolejnictwu naszemu większej pożyczki 
ha warunkach nawet dogodnych, zadając jednak 
W zamian oddania jej w eksploatację nowowy- 

' Lodowane irnjŁ kolejowej Górny Śląsk—Gdynia. 
Bzecz oczywista, że Ministerstwo Komunikacji na 
talrfo łudsUłłS fljg

B o u l o g n e  s u r  M e r  21. 7. PAT. Wszyscy 
uczestnicy międzynarodowego turnieju turystki 
powietrznej, którzy w liczbie 156 wczoraj wie­
czorem przybyli z Reims na lotnisko w Saint 
Inglevert przybyli do Boulogne sur Mer między 
godziną 5 a 8 wieczorem. Z Polaków przybyli 
o 6,45 por. Żwirko, zaś o 6.58 Karpiński. Kar 
piński zaniemógł i został przewieziony ambur 
lansem do kliniki. Obawiają się zapalenia ślepej 
kiszki. Pomocnik jego inż. Drzewiecki ma na­
dzieję, że będzie mógł wziąć udział w dalszych 
zawodach w miejsce chorego. W  pierwszym 
dniu uczestnicy raidu przebyli 1060 km. w 
trzech etapach. Dziś etapy są następujące: Ca­
lais—Bristol, Bristol— Londyn, Londyn—Calais.

El i z a b e t h. (New Yersey) 21. 1 PAT. W po 
błżu Elizabeth pociąg pospieszny zderzył się 
z samochódoem. Pociąg wlókł samochód na 
dłuższej przestrzeni ,a gdy wreszcie maszyn!

CRACOVIA WIOSENNYM MISTRZEM IAGI
Tabela ligowa przedstawia się obecnie następu-

jąco-
Nazwa klubu llośc gier Stos. ba iPkt

Gracovia 11 23:9 18
Legja 1(Ł 2 i::l 15
Warta 11 27:16 15
Wisła 11 25:19 14
Ruch 11 19:18 11
Polon ja 11 21:20 11
Pogoń 11 17:19 9
L. T S G 11 16-22 9
L. K S. 11 22:11 8
Garbarnia 11 21:30 8
Czarni 11 10:20 7
Warszawianka 10 11:31 5

Sątizia obrzucony kamie­
niami na meczu

W i e d e ń  21. 7. PAT. Według doniesień 
dzienników z Medjclanu , doszło tam wczoraj 
w przeb egu zawodów rewanżowych o puhar 
Europy śroakowęj, pomiędzy klubem „Ambro 
ziana“ (M^tuolan) a klubem „Uipesti“ (Buda 
peszt do burzliwych wystąpień publiczności 
przeciwko sędziemu Frankensteinowi który po 
dyktował rzut karny przeciw Włochom. Fran­
kenstein obizucony został kameniami i musiał
pod osło.ą policji opuścić boisko- * • *

M e d j o l i n .  21. 7. PAT. Piłka nożna. W  za 
wodach repiezentacyjnych o puhar Europy 
środkowej ,Ujpesti“ (Budapeszt) zwyciężył 
,.Ambrozianę“ (Mediolan) 4:2 (2:1).

B a z y l e i .  21. 7. PAT. Reprezentacyjne za­
wody lekkoatletyczne Włochy— Szwajcarja
zakończyły się wynikiem 88:69 na korzyść Wło  
chów.

TEATRY ŚWIETLNE I DŹWIĘKOWE
SZTUKA: „Nowy Jork w nocy“ .
UCIECHA: „Brateska miłość*'.
WANDA: „Na zachód od Zanizbaru” .

REPERTUAR KIŃOTEATROWi
APOLLO; „Pocałunek kochanki'*,
BAGATELA: „Noce hiszpańskie'*.
CORSO; „Tajemnica dziewiczej puszczy’* i „Sza­

kal prerji Big- Boy“.

ZAWIESZENIE PRODUKCJI W PRZEMYŚLE , 
SZWAJCARSKIM. Duża szwajcarska fabryka włó 
kiennicza „Stuenzi — Sóhne“ w Horgen postano- 1 
wiła zamknąć w połowie lipca swoje trzy fabry­
ki na przeciąg jednego miesiąca. Podobne zjawis­
ko zamknięcia fabryki na okres letni zaszło nieda 
wno w firmie zurychskiej R, Schwarzenbach & Co 
Powodem tych zjawisk jest mały zbyt i kryzys, 
jaki przechodzi obecnie włókiennictwo szwajcar­
skie.

Calais— Orły (jedno z lotnisk pod Paryżem.
W i e d e ń ,  21. 7. PAT. Lotnicy biorący uJ>:i& 

w europejskim locie okrężnym oczekiwani * 
w Wiedniu w dniu 25 i 26 bm. na lounskr 
Aspern. gdzie powitani zostana przez przellsU 
wicieli austrjackiego aeroklubu, ministerstw* 
handlu i komunikacji, oraz komisji propagand 
ruchu cudzoziemców.

W i e d e ń .  21. 7. PAT. „Neues Wiener 
blatt“ donosi z Cala-s ,że biorący udział w h 
cie okrężnym owionę tek lotnik polski Kar pik 
ski zachorował podczas lotu na zapalenie ślepej 
k szki i musiał natychmiast r>o wylądowanii 
w Calais poddać się operacji.

ście udało się pociąg zatrzymać lokomotywa 
przewróciła się, przyczetn wybuchł pożar, kti 
ry ogarnął część pociągu. Z górą 100 osób oi 
niosło rany, Stan trzech z nich jest krytyczny

DZiEŃ POUTYCZN Y
URLOP MINISTRA MATAJKIEWICZA

Minister robót publicznych, proł. ckr. Maksynril 
jan Matakiewicz rozpoczął z dniem 21 bm. ari0| 
wypoczynkowy, którego część spętkn aa Ptodfcaf| 
paciu.

Ministra Małakiewicza zastępować h ™  po4 
sekretarz stanu w ministerstwie robót putocu 
njch dr. Górski.

TO I OW O.

1800 bilionów mieszkańców 
w Jednym ntaiym stawie

W  stawach miejskich często daja, się zatrat 
żyć zielone lub jasno bronzowe plamy. Wk[ 
śniący nazywają to kwieciem woctoem. Bada 
nia centryfugalne i mikroskopijne wykazał! 
naprawdę całą moc drobnoustrojów roślinnyci 
w tych plamach, jakoteż cały szereg isfosa 
riów, robaczków etc Woda o siłnetn zab n  to 
niu zawiera 80.000 do 120.000 tycfa żyjątek a 
jednym gramie, czyli 400.000 do 600.000 w na; 
parstku, a 80— 120 milionów w jednym mrzt 
wody. W  jednym litrze mieści się więc zawar 
tość odpowiadająca ilości mieszkańców Euroi 
py, Ameryki; w trzech litrach zawartość odpii 
wiadająca ogólnej liczbie ludzi, mianowicit 
1.800 milionów.

Można łatwo ustalić ilość mieszkańców sta 
wu wiejskiego o zawartości 30 m. sześć, wody 
(czyli o powierzchni 30 m. kwadr. 1 głęooko 

ści). Otrzymujemy cyfrę nieprawdopodobną z* 
pełnie 1.800 bil jonów. Tyczy się to wszystko ol 
ganizmów pływających, nie zaś organizmów 
mieszczących się w mule.

Rekordowa transfnz;a krwi
Członek nowojorskiej straży ogno-wej, niejaki 

Bob Grant, obsługujący sikawkę motorową, n 
legł w drodze do miejsca pożaru katastrofie sa. 
mochodowej. Stan jego był niezwykle ciężki 5 
jedynie natychmiastowa transfuzja krwi mogła 
mu uratować życie Ponieważ jednak do trans 
fuzji okazała się niezbędną ogromna ilość krwi, 
bo aż 11 liDów, a zdobyć e takiei ilości krw* 
było niemal i iemożliwe, więc sytuacja była kry 
tyczna. GJy jednak o tem dowiedzieli się kole 
dzy Grania, natychmiast zaofiarowali swoją 
krew. Wzięto więc po pół litra krwi od 22 
strażaków po upływie paru tygodni Grant wy 
szedł ze =zpitala bez nogi wiprawdzie i o kuli, 
ale zupełnie zdrów.

LICZBA UBEZPIECZONYCH W KASACH 
CHORYCH W POLSCE Liczba osób, ubezpieczo­
nych w 243 Kasach Chorych, czynnych na tere­
nie Rzeczypospolitej, wynosiła według stanu z do. 
1-go stycznia rb. 4.789.460 osób W Niemczech w 
tym samym czasie liczba ubizjjiif - . h w Kasact

\ Chorych wynosiła około 19-500.009 -oółk

Wiilalif i n i f  niw i sauMe
100 osób rannych
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Itin mam Ę g
|DYREK'l O R A , en crg^ z 
r .e g o , z p c h ie m i  k w a l i f i ­
k a c ja m i ;kj<s zu K u ie  g im - 
-jj-iGm: z=a‘ s«.Ł uuani.a
>Vyt/i.c lijuJ w Łodzi. 
'I yfko : efiektan
: zccrirs iiacit-inć szcze
jfi'jłc.v Ć >icry pod adre 
; c i 11: l?:uro Ogłoszeń

Piotr- 
'•1 dla „Dyrek 

23S6x

..I’ -!'!!' cń" i.ĆUŻ.
L: , 

:t .r .

Ol’W!::;NORA inteligent 
ntgo, sporiowoa, do to 
warzystwa 15 letniego 
chłopca roszukuję. Ofer 
ty: Kraków, skrytka PO 
cztc.wa 322. 1064g

i 1 5  giititoja ffiP
RUTYNOWANY KO 

MERCJALISTA z długo 
letnia praktyką b.urową 
w przemyśle drzewnym, j 
prowadzący diział sprze 
dąży, energiczny, K-egly 
korespondent polsko—
niemiecki, znający rów 1 
nież język francuski, szu 
ka odipowSiednuego zaję 
Cśa — Obejmie również 
następstwa lub jako pod 
TÓduiący. — Branża obo 
kuna — Referencje pier 
wszorzędne; w razie po 
teeby  da zabezpieczę 
■b. — Zgłoszenia pod 
„J.“ do Adm. Ji. Dzień 

1063g

Nr, i9i*

Wilna iWKluwiaiej
CHCESZ OTRZYMAĆ 

POSADĘ? Musisz ukoB-
czy fi kursy fachowe, k® 
respcnder.cyjne. profeso­
ra Sckul-owicza. Warsz*! 
w a. Żurawia 42 d. Kursłi 
wyuczają listownie: b® 
clialterj:, r.achjj!nkowośfli! 
kupieckiej, koresponden­
cji handlowej, stecogra- 
tji, nauki handlu, praw* 
kaligrafii, pisania na L -  
izynach, towaroznawr; 
siwa, angielskiego, iea» 
.uskiego, nderadecWeg® 
pisowni, oraz gramatyki 
polskie]. Po skończeni 
świadectwo. — Żąaajbrf 
prospektów. 22846

PANNA z roczną prakty 
ką bólirową, pisząca bie 

na maszynie, chętnie 
■mieni posadę. Zgłoszę 
ntr pod „Praca" do Adm. 
„N. Dziennika". 1061 g

S A M O C H O D Y
OSO BO W E

CIĘŻAROWE
A U T O B U S Y

O S W I Ę C l M - P R A G ń
Z n u r z r a  z r lż ^ a  c c n
w o b e c  c z ę ś c i o w e g o  w y r o b u  w  brajn
Centralne Zakłady Naprawy i Składy części zapasowych w Oświęcimiu

P r z e d s f a w l c f f i l s l w a i
t k

W C S ¥ m W - P P & G t > f  S i T O
K r o k ó w :  Kremerowska 6 Tel 23-67 
l . u ó w :  .lastelloiisba 7 Te' 3 -05
W a r s z a w a :  Kredytowa 4. Tel 2Sl-°4. Telegr. „Cenlroplug” 
P o z n a ń :  Plac lotności 11 Tel 55-33 Telegr .Autopraga"
K n to w lc e :  Plac W olnoSci Tel 31-41.

„ O  Ś W I Ę C I
Z j e d n o c z o n e  F a b r y k i  M a s z y n  i  S a n i « e i ; ( i d O K  S . A . 
Telefon Nr. 47. Oświęcim II. Telegr. „Fsrr ‘

W ysjtaw lam y n «  M ię d z y n a ro d o w e j W y sta w ie  H a r  n n lk a e ji 
r Tnr.vs<yT<T w  P o z n a n iu , w  o o w lf^ n le  N r. 13 I 1 6 1 .

FABRYCZNE
biorstwnp, będąc© w 
obu, mając* wie 
datki rozwoju, ma do 
stapiania 20% udziato-j 
Gotówka 30.000 Zf. Zgl®i 
szetiia do „Ruchu", Krt-. 
ków, ml. Szczepańska.! 
pod ,2 0 % udizialu". .

2437clw

„DYWAN", Tkalnia dy­
wanów. kilimów. Kra- 
ków—Podgórze, ni. Kin-1 
gi 9 Telef Nr 1609, tram' 
waj Nt . 3 — poleca dy- 
w a # , kiłrny bezkonku- 
reficyjnie tanio. Klinikaj 
do naprawy dywanów 
perskich, kilimów.

121am

OKULARY, najlepsze 
sakta najtaniej: GróssJer 
Optyk Grodzka 41 (wła 
ana pracownia). 24209

NERWOWI, NEURASTENICY
cierpiący na drażliwość, słabość woli brak 
energii. meipncłtoiję, przesyt życia, bezsenność, 
ból głowy, wrażi wość nerwów, śledziennicę, 
nerwowe zaburzeń a serca i żołądka, otrzymają 
bezpłatnie broszurę Dr- Weisego. Słabość r.er- 
wów Dr. Gebhard i Ska, Gdańsk, oddział 87.
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ZAMOŻNY dentysta pr 

śhubi lekarkę.
ZAMOŻNA dentystka po 
śluibi rutynowanego den
tystę.
—  v 'ren  —  jeSs •‘y y n  
■ 50 P3 T S  ił S53U
.trrm r y jjiw iy a  711-3 

Adres: Kopold, Krynica. 
Krakus. 2435x

7<BWMOłal«iiK»[ii>riaitA.AP.KOWAlSIU*V/Ausẑ wA|

n r r
P i R L M  f l K O

P E N S JO N A T  U . R E S T A U K flN T

yvSA h  ssc  u c r
Z O P P O T ,  P a r k s f r a s s e  6 23-

RS8 zM  w i n nw -fi  k i a  u  m

U  a  l l o !  Tu mówi „ P E B F I J M E B J A 44
Kraków, Krakowrka 7. (w aienl). hurtowny aktad m ydeł I pertom-
l’rzed w jjasdem  na lełn liko  może ka idy  po bajeewnia niskiej 
cenie ^ o p a trz y ć  *Ję u naci w a rtyku ły  koaniełycan* w aieliiego  
rodzaju l /w a g a  I Przy katdem zakupuia dodaje »Ję b a a p ła k ' 
n ie  przedm ioty koametyczna, ‘̂ 216

RUTYHCGtRHEEO, IRZID U EbBESI
BlfCłtPtTEJfi BlbANSlSTY

p i e r w s z o r z ę d n e j  s i i y
poszukuje cd zaraz wielkie przedsiębiorstwo 
fabryczne. Zgłoszenia z podaniem referencji 
skierować do skrytki pocztowej 441, Krakowi

W Y J A Ś N I E N I E !
Na sewaaąd -■ pod aaa/ym acresem 
ekierowa»e zapytania- dlaczego sprze­
dawane ogdlnia szwedzkie aparaty marki 
„Le yam pire" w cenie zł 4 2 — . u na« 
sprzedawana aą po tak baJeoiDia aiskiej 
cenie a m. po złotych 12'60 — w yjaśn ia ', 
m y, że udało ale nam zakupić bardzo • 
korzystnie transtport tychże aparatów 
w drodze licytacji. Tc) to okoliczności 
należy przypisać pow yższa nadzw yczaj 
ntaką cenę. Cena powyzaza jest oka- 
zy jn a , bowiem samo cło od jadnego 
aparatu kosztuje normalnie zł. 18 — 
Oryginalny ten aparat szwedzki powi­
nien znaleźć się w każdym domu. fdy£  
zapobiega i Jęczy reumatyzm, iscnias, 
giobt, nerwobóle, obstrukcję i wiele in­

nych chorób, a ponadto jeat a a der polecenia godnym  pr*y kuracjach 
>d tło szczających tok dla m ężczyzn jak i dla kobiet.
'osiadamy dużo listów dziękczynnycn i atestów największych sa­
tanicznych powag lekarskich.
<* względn na ograniczoną ilość tychże aparatów, napiszcie jeszes* 
eiś po ten cudowny aparat do

SKŁADU MASZYN. ROWEHOW, PATEFONOW 
I APAEA fOW DO MASOWANIA

Krakdw, ulica Z w ierzy n ie ck a  I. 6
BK*

PRENUMERATA: w Krakowie j na pro w. naesęczo 
w Krakowi© i  odn-aszen. do donrn m
Na prowfincY z przesyłką pocztową .
Zagr^-ćcą z pTzesytką pocztową „

ZL 6‘00 kwartał. ZL 18‘00 
^ 6*20 „  .  18-60
*  6‘60 ^  .  19‘80
„  10-00 _ .  30‘00

„NOWY DZIFNN1K*' wychodzi codzienne©, także w ponledziaflri 1 dal poświat

OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń Jest 1 nJiiroetr w Jednym lara je. — Strona w 
tekście i nadeslanem ma 3 lamy po 74 mdJim. — Strona za tekstem 6 la­
mów po 37 militn. —  Najmniejsze ogłoszeni drc bne liczymy ra 10 słów.

CENY w złotych: Lstrona 1‘25. — Tekst 1‘—. Nadesłane 0*75. — Za teksten.
0*25. — Droboe od słowa 0*20. Dla posznimfac ycb pracy 0*ia — Gra tuła­
cie J2‘50. — Zti zastrzeżeni© miejsca dolicza się 25%.

W ydawca: Za Spółkę W yd. „Nowy Driennik": Zygmunt HochwaJd. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkelhammei.
Redaktot odpowiedzialny: Zygfryd Mas©*, — Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków, Orzeszkowej 7. pod zarządem MakayndUana Feldman*


